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, „uca m posiedzeniu rajdu 
A *  Litewskiej pod 
^dnictwem premiera G  
S a  |  dalszym ciągu 
JLfW W i projekt budżetu 
gzowych ubezpieczeń sppr 
Z m jt u  rok bieżący. Do- 
,w , budżetu powinny sta- 
„ i i  ponad 18 mld rubli. Kry- 
mii kształtowania dochodów 
jpnemaaenie wydatków będą 
jtsae udokładniane. Uchwa- 
h w tej bardzo ważnej spra
ne na być zatwierdzona na 
tariejnym posiedzeniu. Rząd 
asdniczo zaakceptował przed- 
aiwjony przez Ministerstwo 
Opieki Społecznej projekt kie- 
noków państwowej rehabilita
cji społecznej inwalidów na 
ujbliisze dziesięciolecia. W e
dlu; tego dokumentu zamierza 
a; opracować i sfinansować 
mtegły, etapami realizowany 
pogram.
Ha posiedzeniu omówiono po- 

raańfi przez społeczeństwo 
?Qwę zmiany nazwy osiedla 
Sileakus w rejonie ignaliń- 

Uwzględniając to, że na 
nie ma tradycji nazy- 

! JSf? osiedli nazwiskami lu- 
i •kctętając opinię tamtej- 

®j fcdy rejonowej, rząd pro

ponuje osiedlu Snieczkus dać 
nazwę byłej wsi - Wisaginas 
oraz pobliskiego jeziora Wisa
ginas. Ostateczną decyzję po
dejmie Rada Najwyższa Repu
bliki Litewskiej.

Zdając sobie sprawę ze zna
czenia międzynarodowej auto
strady Helsinki — Tallinn — 
Ryga — Kowno — Warszawa 
(via Baltica) dla rozwoju więzi 
gospodarczych tego regionu 
oraz ze względu na zaintereso
wanie krajów Europy Półno
cnej i innych, rząd zatwier
dził trasę autostrady na teryto
rium Litwy: droga od granicy 
łotewskiej do polskiej długości 
274 km prowadziłaby przez 
Paswalys — Paneweżys — Ke- 
dainiai — Kowno — Mariampo- 
le — Kalwarię. Kompleksowy 
program rekonstrukcji tej tra
sy ma być opracowany jeszcze 
w tym roku. Również w tym 
roku zamierza się rozpocząć 
prace wstępne.

W  celu skuteczniejszej wal
ki z różnymi wykroczenia
mi na terytorium Lazdijai oraz 
innych urzędów celnych Litwy 
i na odcinkach przygranicz
nych rząd powziął uchwałę o 
zorganizowaniu operatywnej

działalności Departamentu Ceł, 
policji, Ministerstwa Ochro
ny Kraju, służb ochrony pogra
nicza i bezpieczeństwa narodo
wego. Powzięto również uch
wałę o pierwszoplanowym bu
downictwie rozwojowym miast 
oraz udokładnieniu schematów 
terenów rezerwowych. Po czę
ściowej zmianie powziętej 
wcześniej 6 uchwały postanowio
no na rozwój miast, z wyjąt
kiem strefy nadmorskiej, po
zostawić tylko tereny przezna
czone pod budownictwo pierw
szoplanowe.

Rząd omówił sprawę zakła
dania różnorodnych domów 
gry oraz zatwierdził komisję 
reglamentowania ich działalnoś
ci oraz jej regulamin. Główny
mi zadaniami komisji jest zape
wnienie prawa monopolu pań
stwa na kontrolę organizowa
nia gier oraz składanie rządowi 
postulatów co do regulowa
nia tego interesu z uwzględnie
niem opinii publicznej.

Na posiedzeniu powzięto 
uchwałę o prawach jednostki 
oraz w sprawie zaświadczeń 
obywatela Republiki Litewskiej. 
Zatwierdzono tryb wydawania 
legitymacji, regulamin służby 
kurierów dyplomatycznych oraz 
przesyłania poczty dyplomaty
cznej, omówiono inne kwestie.

(ELTA)

W. Landsbergis ubiega się 
japońskie inwestycje

mala  (Reuter —•W^^WTOdniczący

L“ dsber‘ 
* 3 1 , “ i i wfcytą w 

ttw ie W reformach 

doczekać japoń-OHH Chcielibyśmy 
. Jć z Japonią 

neiadi gospodarczej, 
J ^ ^ k t f c z n e j ,  oś-

Miyazawa nic nie obiecał, ale 
zaznaczył, że to bałtyckie państ
wo pzzez dwa dziesięciolecia 
awej niepodległości — od roku 
1918 do okupacji sowieckiej — 
miało system gospodarki rynko
wej.

Landsbergis powiedział*: „Dą
żymy do niezależności gospodar
czej i socjalnej".

Zaznaczył on, iż kraj jego bez
warunkowo ma zmniejszyć swą 
zależność od energii, dostarczanej 
przez były ZSRR.

rernier w Dotnuwie
odwie-

{SgsSfSSi w  Dot- 
Rolnictwa 

z naukowcami, 
«P^dstawicielami 
1 organizacji spo-

W  godzinach popołudniowych 
wyjechał do rejonu jonawskiego. 
Spotkał się z robotnikami przed
siębiorstwa państwowego „Azo- 
tas", budowlanymi.

(ELTA)

Pobyt gościa z Francji
Na Litwie gości deputowany 

Zgromadzenia Narodowego Fran
cji, prezydent grupy przyjaźni 
francusko - litewskiej Jean Ma
rie le Guen. Grupa ta powstała 
pod koniec ubiegłego roku, na
leżą do niej członkowie różnych 
frakcji parlamentu francuskiego. 
Celem jej jest pomoc w rozwoju 
kontaktów gospodarczych i kul
turalnych między Francją a  Lit
wą.

J . M. le Guen spotkał się na 
Uniwersytecie Wileńskim z człon
kami Towarzystwa Przyjaźni Li
tewsko - Francuskiej. 5 marca 
odwiedził Kowno. Przewidziane 
są spotkania z kierownictwem 
ministerstwa zdrowia, energetyki, 
międzynarodowych stosunków go
spodarczych. 7 marca gość weź
mie udział w otwarciu ambasa
dy Republiki Francuskiej.

(ELTA)

do uczestników akcji głodowej

V  t>K>-
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-W* -ofiarnie

pracowali ludzie z radia i tele
wizji w groźnym dla państwa ok
resie, ile Włożono wysiłku, aby 
mieszkańcy Litwy znów widzieli
i słyszeli popularne audycje.

Należy jednak przyznać, ie 
poszczególni kierownicy Litews
kiego Radia i Telewizji w niedo
statecznym stopniu ńdają sobie 
sprawę z wagi problemów okre
su przejściowego, w naświetlaniu 
ich nie poczuwają się do włas
nej odpowiedzialności jako przed
stawiciele najbardziej masowych 
środków przekazu.

Rząd Republiki Litewskiej ro

zumie zatroskanie ludzi, którzy 
postanowili wystąpić przeciwko 
takim zjawiskom, jest jednak 
przekonany, ie  problemy te mo
gą być rozstrzygnięte bez ucie
kania się do środków krańco
wych.

tRząd Republiki Litewskiej za
proponuje Radzie Najwyższej o- 
mówienie działalności Litewskiego 
Radia 1 Telewizji w tym okre
sie reform, a  uczestników straj
ku głodowego wzywa do przer
wania akcji protestu.

Premier Republiki Litewskiej 
G. WAGNORIUS

Opinia Czyielnika

Raz jeszcze o, 
skupie mleka

Szanowna Redakcjol 18 
lutego br. „Kurier Wileńs
ki*1 opublikował dość cieka
wy, moim zdaniem, dyskusyj
ny  artykuł pióra państwowe
go inspektora pana J. Stie- 
panowa „Mleka jest coraz 
mniej. Dlaczego?" Ten arty
kuł skłonił mnie do pewnych 
rozważań. Autor słusznie za
uważa, iż mleko tak niezbęd
ne na naszym stole, -wpływa 
w  coraz to  mniejszych iloś
ciach, że roczna sprzedaż w 
rejonie w  roku ubiegłym 
zmalała o 15 proc., że alar
mującym sygnałem jest to, 
iż zmniejszyli sprzedaż mle
ka również mieszkańcy wsi, 
chociaż zostały podniesione 
ceny skupu. Zgadzam sie z 
autorem, że niższa jest jakość 
pasz i właściwie nie dostar
cza się mieszanek treściwych, 
ale go się tyczy pracy zlew
ni, ich prywatyzacji, to  jes
tem odmiennego zdania.

Przed kilkoma laty J. Stie- 
panow na łamach „Czerwo
nego Sztandaru" pisał, że 
mieszkańcy, podwileńskiej 
wsi dostarczają państwu blis
ko 50 proc. mleka ogólnej 
produkcji kołchozów i sow- 
chozów. Tymi cyframi posłu
giwano się na wysokich try
bunach, twierdząc, że dzisiej
si chłopi mający w swej dys
pozycji działki w rozmiarze 
0,5 ha produkują aż tyle 
mleka, a jeżeli wydzielić im 
po 2 —3 ha ziemi, to  nie be* 
dą potrzebne ani kołchozy, 
ani sowchozy i w mleko o* 
raz jego przetwory stolica 
będzie zaopatrzona. Nikt wte
dy nie brał pod uwagę, że 

mieliśmy pod dostatkiem pasz 
treściwych, przy tym bardzo 
tanich. Toteż chłop myślał o 
rozszerzeniu obory, w której 
stała na uwięzi nie jedna kra- 
sula, a dzisiaj — czym ją  na
karmić? Brak pasz treściwych

warunkuje powstałą sytuację.
Chociaż ceny skupu mle

ka znacznie podskoczyły, a- 
le jeszcze bardziej wzrosły 
na przetwory mleczarskie. 
Jak donosi prasa, od 18 lute
go br. Niemenczyńska Mle
czarnia Państwowa będzie 
płacić za 1 kg najwyższego 
gatunku — 3,5 rb., pierwsze
go gatunku 3,4 rb., dru
giego — 3,2 rb. Na swym 
gorzkim doświadczeniu prze
konałem się, że nasza Nie
menczyńska Mleczarnia do 
1992 roku nie mogła więcej 
zapłacić za mleko niż za dru
gą kategorię. Przyczyną tego 
był, jak mnie informowano, 
brak w rejonie wileńskim 
specjalnych urządzeń do ok
reślenia dokładnej zawar
tości tłuszczu w mleku. To
też zlewnia przyjmowała je 
od wszystkich dostawców 
według drugiego gatunku. 
Wiele o tym mówiono, pisa
no, ale jak w przysłowiu: 
„wóz i dziś stoi w miejscu". 
Biedny chłop widząc, że 
odbierają mu ostatnie mizer
ne  grosze po rozmyśle, za
czął powracać do dawnej 
praktyki. Sam zaczął wytwa
rzać sery, twaróg, śmietanę, 
masło. Natomiast odtłuszczo
ne mleko, za którego kilog
ram trzeba było płacić Nie- 
menczyńskiej Mleczami rub
la, służy dla przychówka.

Gotowy towar chłop wy
wozi na rynek kalwaryjski, 
gdzie za ser można wziąć 80 
—100 rb., za śmietanę 70— 
80, za kilogram masła — 
130—150 rb. Z powyższych 
cen można wywnioskować, 
że na dzień dzisiejszy za 1 
kg mleka gospodarzowi trze
ba płacić nie 3,5 rb., jak to 
planuje Niemenczyńska Mle
czarnia, ale w przybliżeniu 
7—9  rb.

(Dokończenie na str. 2)

P o w sta n ie  rada  
p a ń stw  bałtyckich

KOPENHAGA (Reuter—«.TA). 
Do Kopenhagi przybyli ministro
wie spraw zagranicznych 10 
państw regionu bałtyckiego. Ce
lem dwudniowego spotkania jest 
założenie rady państw bałtyckich, 
w której skład wejdą Dania, Fi
nlandia, Norwegia i Szwecja, jak 
też Niemcy, Polska, Rosja oraz 
trzy państwa bałtyckie. Rada nie 
■będzie miała dużego kapitału i 
stałego personelu. Głównym jej 
zadaniem będzie sporządzanie pla
nów i projektów współpracy, 
przedstawianych takim organiza
cjom, jak Wspólnota Europejska 
oraz Europejski Bank Rekonstru

kcji i Rozwoju. Poprosi się te 
organizacje, aby wyasygnowały 
środki na zrealizowanie przedło
żonych projektów. Najwięcej u- 
wagi poświęci się współpracy re
gionalnej w sferze handlu, ener
getyki, ochrony środowiska, tran
sportu, kultury oraz szkolenia 
specjalistów.

Spotkania rady zwoływane bę
dą kolejno każdego roku w sto
licy Innego państwa — członka 
rady. Planuje się, że po obecnej 
konferencji rady bałtyckiej w 
Danii kolejna po roku zwołana 
zostanie w stolicy Finlandii Hel
sinkach.
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Budujący przykład 
współpracy kolejarzy

Pan Marek KOTKOWSKI Jest naczelnikiem wydziału w Biu
rze Współpracy z Zagranicą Dyrekcji Generalnej PKP. Od poło
wy lutego urzęduje w dyrekcji przedsiębiorstwa państwowego 
„Koleje Litewskie".

— Co Pan tu robi? — pytani 
go obcesowo podczas'  spotkania 
w dyrekcji.

— Jestem tu w wyniku cichej 
zmowy pomiędzy dyrektorem ge
neralnym „Kolei Litewskich" A. 
Kliore i dyrektorem generalnym 
PKP A. Janiszewskim. Moim 
zadaniem jest konsultowanie spe
cjalistów litewskich w zakresie 
usamodzielniania się od systemu 
kolejnictwa byłego ZSRR.

— Chodzi o sprawy finanso
we, czy raczej techniczne?

— O jedno i drugie. Ponieważ 
nasze koleje zawsze były samo
dzielne, więc też mamy więcej 
doświadczenia w prowadzeniu 
rozliczeń międzynarodowych. 
Polska wchodzi do wielu syste
mów międzynarodowych, takich 
jak SMGS (umowa o międzynaro
dowej komunikacji z krajami 
byłego bloku socjalistycznego o- 
raz azjatyckimi), jak CIM (prze
pisy ujednolicone w umowie 
międzynarodowej przewozu' to
warów kolejami), UIC (Między
narodowy Związek Kolei) i wie
le innych. Litwa, pragnąc wejść 
do tych organizacji, musi dosto
sować się do pewnych zobowią
zań, spełnić niektóre warunki. 
Moim zadaniem jest właśnie za
poznawanie kolegów litewskich 
z tymi wymaganiami.

— Musi być Pan specjalistą 
o rozległe) wiedzy, bo kolej — 
to struktura związana z  bardzo 
widu dziedzinami gospodarki,
nankl.

— Mam dużą praktykę. Zaczy
nałem swą karierę od dołowych 
ogniw. Potem byłem dyrektorem 
warszawskiej lokomotywo wni, 
następnie przedstawicielem PKP 
w Moskwie. Słowem, przebrną
łem cały „łańcuszek". Więc też 
śmiem twierdzić, że mam trochę 
do powiedzenia, wiem z kim i 
na jaki temat trzeba rozmawiać 
w Polsce. Gdy brak mi wiado
mości z jakiejś dziedziny — mo
gę połączyć się z pomocą fazil 
z Warszawą i otrzymać stamtąd 
natychmiast odpowiedź na nur
tujące nas pytania. Gdy potrzeb
na jest bardziej dogłębna kon- 
sultaćja — wywołuję na dzień- 
dwa odpowiedniego specjalistę 
z Polski. Niedawno np. sprowa
dziłem specjalistę od spraw roz
liczeń międzynarodowych. Jest 
to problem bardzo aktualny dla 
Litwy. Republika wasza nigdy 
dotąd nie rozliczała się samodzie
lnie z innymi krajami. Rozra
chunków dokonywano sposobem 
scentralizowanym, przez Moskwę. 
Od 1 lipca całą „buchalterię" 
będziecie prowadzić sami. Do 
tego trzeba się przygotować. Był 
tu również specjalista od spraw 
handlowych i marketingu. Przy
wiózł taryfy. U nas, np., jest 
w tej dziedzinie duża konkuren
cja — trzeba wiedzieć* jakie są 
koszty transportowe tu i tam.

— Jak się Panu współpracuje 
z kolegami litewskimi?

— Bardzo dobrze. Pan Kliore 
jest człowiekiem światłym, ko

munikatywnym. Stosunki pomię
dzy kolejarzami obu krajów uk
ładają się wzorowo. Z jednej
strony jest wielka chłonność
wszelkiej informacji. Z drugiej 
— pragnienie udzielenia jak naj
dalej idącej pomocy.

— Największym naszym niesz
częściem są tory. Trzeba zamie
nić radzledcle na europejskie, 
czyli normalne. Ale, kto wie, co 
Jest bardziej racjonalne. Co by 
Pan poradził Litwinom jako 
specjalista?

— Trudno coś doradzać w tak 
nieustabilizowanej sytuacji. Na 
razie nadal jest tu  „kocioł, w 
którym ciągle się warzy”. 
Wschód daje surowce. Zachód 
na razie nie kwapi się z inwe
stycjami. Widocznie musi być 
jakiś złoty środek. Wszystko po
winno dyktować specjalne wy
czucie...' Polska notabene rów
nież ucierpiała na tym chybota- 
niu systemu komunistycznego. 
Niegdyś byliśmy krajem tran- 
zytującym, który doskonale za
rabiał na kontaktach Wschodu 
z Zachodem. Teraz tranzyt 
zmniejszył się katastrofalnie. Ale 
musimy jakoś przeżyć ten okres.

— Co Pan robi poza godzinami 
pracy?

— Zwiedzam Wilno. To za
dziwiające miasto. Zauroczyło 
mnie. Jest piękne, ale jak pięk
na kobieta wymaga specjalnej 
oprawy. Chodzę samotnie ulica
mi, bo tylko w ten sposób moż
na sobie przyswoić miasto. Nie
stety, bardzo trudno u was dos
tać jakieś ładne widokówki, pla
ny, które by zorientowały przy
bysza. A przecież tu  kryją się

kopalnie złota dla przedsiębior
ców.

— Mamy trudności z papie
rem...

— My też tak kiedyś mówi
liśmy. Mnie się wydaje, że cho
dzi' raczej o relikty przeszłości, 
o  bardzo zamknięty styl życia. 
Trzeba po prostu otworzyć sze
rzej granice, wpuścić trochę 
świeżego powietrza do kraju. U 
nas kioski, sklepy są zawalone 
towarami, bo daje się dużo swo
body prywatnej inicjatywie. 
Czego tylko ludzie nie sprowa
dzają z zagranicy. Taki domoro
sły biznesmen wsiada w samo
lot, leci do Limy i sprowadza 
stamtąd wielbłądzie koce, kiwi, 
czy banany. To właśnie ci lu
dzie zapełnili sklepy towarami.

— U nas, niestety, jest jedno 
własne przejście kolejowe — 
przez Szesztokai, a 1 ono będzie 
prawdopodobnie otwierało się 
z trudem. Jak to w Lazdljal. 
Gdyby ktoś zechciał sprowadzać 
przez Polskę banany z lim y, to 
by utknął na cztery—pięć dni 
w Lazdljal I musiał te  banany 
sam skonsumować.

— Tak. M y mamy, z grubsza 
biorąc, otwarte wszystkie okna 
na świat. A  jest ich sporo. Przez 
Kaliningrad — trzy przejścia, 
przez były ZSRR — 11, przez
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Rozmawiała 
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N A  ZD JĘCIU : pan Mank
Z lo tk o w sk l.

Fot. Bronisława Kondratowicz

Raz jeszcze o 
skupie mleka

Wywiad premiera Szwecji

(Dokończenie ze str. 1)

W  końcu artykułu z pew
ną wątpliwością autor pisze: 
„Zlewnie widocznie należa
łoby sprywatyzować. Gdy bę
dzie gospodarz, zainteresowa
ny żywotnie dobrą pracą, 
odpadnie konieczność spo
rządzania protokołów z po
wodu nieporządków w pomie
szczeniach, jak  też potrzeba 
ciągłych kontrolnych spraw
dzeń itda“. Ale jak i czy 
można w ogóle na dzień 
dzisiejszy sprywatyzować 
zlewnie? Na to i wiele in
nych pytań autor unika od
powiedzi.

Osobiście jestem za prywa
tyzacją. I, moim zdaniem, 
nie jest to  takie trudne. Po 
prostu trzeba śmiało kroczyć 
w nogę z czasem. W  danym 
wypadku należy złamać mo
nopol Niemenczyńskiei Mle
czarni. Bynajmniej nie trze. 
oa oddawać jej w gestie sa
morządu rejonu wileńskiego, 
jak twierdzi jej dyrektor W. 
Puluikis. Mleczarnia powin
na mieć jednego prawdziwe
go gospodarza z pieczęcią i 
z własnym kontem w banku. 
Tylko wówczas można mó
wić o prywatyzacji zlewni. 1 
tylko taki gospodarz, moim 
zdaniem, powinien jak naj
aktywniej uczestniczyć w 
prywatyzacji zlewni, zapro
wadzić tam wzorowy porzą
dek i zachęcić ludność w iej
ską do sprzedaży mleka, ale 
już po cenach umownych. 
Tak sobie widzę w przysz
łości naszą wiejską zlewnie. 
Tylko czy będzie potrzebna?

Co prawda jeszcze dzisiaj 
mieszkam na wsi, ale zapo
wiada się na  to, że w krótce 
będę „miastowym" ponieważ 
naszą apilinkę zamierza się 
przyłączyć do „wielkiego 
W ilna". Posiadam gospodar
kę: krowy, konia, świnie... 
Jako  specjalista rolnictwa 
marzyłem o odzyskaniu o j
cowizny, tych 15 ha ziemi, 
na  której moi przodkowie 
wylewali słony pot. N ieste
ty! Są ukryte siły, które na 
wszelkie sposoby wstrzymu
ją  proces nowego gospoda
rowania na Litwie. Wiem, że 
przyjdzie czas, gdy sprzedam 
krowy, konia, zabiję świnie 
i będę czekał tego, co obie
cuje pełnomocnik rządu na 
rejon wileński pan A. Mer- 
kys: „My przecież czekamy, 
że miasto, idąc w głąb na
szego rejonu przyniesie ze 
sobą wszystkie wygody: gaz, 
kanalizację, wodociąg, tylko 
to pozwoliłoby miejscowym 
mieszkańcom odczuć wygodę 
z przyjściem miasta. Nie mo. 
żna, aby jak niegdyś, obok 
chałup miejscowych mieszka
ńców, którzy odpracowali na 
ziemi dziesiątki lat, wyrasta
ły pałace przyjezdnych mie
szkańców miasta". Jestem  pe
wien, że tak właśnie będzie, 
tylko jakoś, nie chce się mi 
wierzyć, że miasto przynie
sie ze sobą na te  tereny mle
ko i jego przetwory. ^

Kazimierz WOŁODKO

Premier Szwecji Bi kit w wy
wiadzie dla gazety „The Chris
tian Science Monitor" oświadczył, 
ie  najważniejszą dziś sprawą jest 
zapewnienie stabilności politycz
nej w krajach WINP. Wezwał on 
USA do „udzielania krajom  WNP 
większej pomocy humanitarnej 
oraz finansowego wsparcia re
form14. ‘Bildt zaznaczył również, 
iż potrzeba zdecydowanych wy
siłków USA, aby Międzynarodo
wy Fundusz W alutowy włączył

się do reform gospodarczych w 
byłych republikach ZSRR. a  
zwłaszcza w Rosji i niezależnych 
państwach bałtyckich. Wyraził 
zatroskanie z  powodu tego, że 
około 130 tysięcy wojskowych 
byłej armii ZSRR nadal pozosta
je  na terytorium krajów bałtyc
kich bez żadnego porozumienia 
Moskwy z tymi republikami.

ELTA — według 
doniesień TASS

Tragedia .w Turcji
KOZWJ {Turcja) (Reuter — 

ELTA). W  Turcji w pobliżu mia
steczka Koźlu w kopalni Incirhar- 
mani nastąpił potężny wybuch 
metanu. Jak  informuje przewod
niczący związku górników Semsi 
Denizer, podobno koncentracja 
metanu osiągnęła niedopuszczalny 
poziom w  ciągu 15 sekund i wy
buch nastąpił, zanim detektory 
metanowego gazu zdążyły dać 
sygnał zagrożenia.

Spośród 700 pracujących pod 
ziemią osób 87 doznało obrażeń. 
Zwłoki 78 ofiar śmiertelnych już 
się udało wydobyć z  kopalni. Nie 
znaleziono 461 górników, mało 
jesit jednak nadziei na to, że 
pozostali przy życiu, gdyż po wy
buchu w kopalni wybuchł pożar 
i wydobywa się z niej gaz tru
jący.

W e środę popiekswą wieczo
rną Mszę św. w kościele Sw. Du
cha koncelebrowali hlskupi z die
cezji lubelskiej — ks. b&op Jo 
Srutwa, ks. biskup Ryszard Kar
piński oraz ks. kanonik Włady
sław Zakrzewski.

Brali oni udział w ingresie ar
cybiskupa wileńskiego A. J. Bi- 
czkisa.

Ksiądz biskup Jan Srutwa wy
głosił homilię, m.in. podzielił się 
wrażeniami z Wilna, którym by! 
szczerze zachwycony.__

Wczoraj dostojni goście odpra
wili Mszę św. w Kaplicy 0in>- 
bramskiej.

J. lewice

sprostow anie 
W e wczorajszym ■ mune® 

irK.W." w ąrtykule Cr Idpnie- 
wicza „A u  nas Bóg mieszka o 
miastem" podaliśmy błędme 
mer konta na budowę toWofc 

Należy czytać: Soleonk**^* 
roprombank nr 10126444. Nu®0 
konta 000701101. przeprasamy

S P O R T
PIŁKARSKIE „KAZIUKI"

Po zimowej przerwie miniona 
środa znów stała pod smakiem 
pucharowej piłki. Na boiskach 
Starego Kontynentu rozegrano 
siódmą serię spotkań w Pucha
rze Europy oraz ćwierćfinałowe 
pojedynki w Pucharze Zdobyw
ców Pucharów i Pucharze Euro
py*

W  Pucharze Europy w grupie 
„A" „Panathinaikos" Ateny uległ 
zespołowi „Crvena Zvezda‘‘ Bel
grad — 0:2, a  „Anderlecht" Bru
ksela zwyciężył „Sampdorię" Ge
nua — 3:2. Po 3 meczach na pro
wadzeniu w grupie znajduje 
się „Crvena Zve2daił z dorobkiem 
4 pkt, ,,Sanąxloria’ i „Ander- 
lecht" notują po 3 pkt, a  „Pa
nathinaikos" — 2 pkt.

W  grupie ,3 "  minionej środy 
kijowskie „Dynamo" uległo na 
własnym boisku FC Barcelona — 
0:2, a „Sparta" Praga zremisowa

ła z „Benficą" Lizbona — 1:1. 
Sytuacja w grupie jest bardziej 
klarowna. PC Barcelona groma
dzi 5 pkt i pewnie prowadzi, 
„Sparta" dorobiła się na razie 3 
pkt, a  „Benfica" i  „Dynamo" no
tują po 2 p k t

Dalsze pojedynki w Pucharze 
Europy odbędą się 18 marca, 1 i 
15 kwietnia, a zwycięzcy grup 
20 maja zagrają w finale.

W  Pucharze Zdobywców Pu
charów przedwczorajsze „Kaziu- 
ki" przedstawiają się następują
co: „Werder“ Brema — „Galata- 
saray" Stambuł — 2:1, AS Ro
ma — „Monaco" — 0:0, „Atleti- 
co" Madryt —  FC Brugge — 
3:2, „Feyenord“ Rotterdam — 
„Tottenham" Hotspur — 1:0.

Rewanżowa runda ćwierćfinało
wa rozegrana zostanie 18 mar
ca, półfinały wyznaczono na 1 i 
15 kwietnia, a 6 maja poznamy 
jedenastkę, jaka zdobędzie za
szczytne trofeum — Puchar Zdo
bywców Pucharów sezonu 1991— 
92.

Zadęty przebieg fLw. 
pierwsze ćwierćfinałowe 
nia w Pucharze UEEA. 
Ołomuniec zremisowała zV "
lem" Madryt — 1:1. a 
z „Ąjaxem" Amsterdam r - 
AC Torino zwyciężyło BK 
Kopenhaga — 2:0, a 
identycznym wynikiem

Terminy dalszych gi£* 
finałowych i półfinak>wya> 
identyczne jak w PudmB® 
bywców Pucharów, z tym ** - 
cięzca zostanie wytoniooy.^. 
finałowym dwumecai ja. 
nym na 29 kwietnia i  l3 
„TROJWŁADZA"
Ciasno jest w czołówce 

wanegó w  Linares tum»|“ jje 
chowego z udziałem P18? pp7 
całej czołówki światowej*^, 
rundach na prowadzeniu ~ggs* 
ją  się G. Kasparow, A» ^  
i  A. Bielawski, a, wsxy*7 ^  
ją  po 5 pkt. O punkt um y fp- 
madzśti W. Iwanczuk ^
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! j(iika myśli o kilku najnowszych ustawach Litwy (2)

, H  l l l | i eUd
I X ‘"Liilacji. Pod względem 
■ g l g g g  wszystkim rzuca 
I  JL;jbyt elastyczne sfor- 
I I S  possczególnych prze-
I ^ ^ / T a k i e  przepisy da 
|  Ś » » ig  Ibdzy wykonawczej

« ^ stiie  kwes,ie |  uznania, a mfi-
■«W samowolnie. Na

I U l i  trzecim art. III częś- 
o statusie prawnym 

l l l S  czytamy, ie
S  owcy i  utw ie nie i » 'interesom Utwy.
S a s  i  “ *5* “ *® “ *■
L  Oówi się. ie powinni sza- 

I **L Konstytucję Utwy i us- 
|  S jom  przestrzegać ich. Wy- 
I si«. »= powyższe przepisy 

S  musiałyby wyczerpują- 
B a S l  obowiązki obco- 

„ w c S  wobw Utwy, gdyż 
obcokrajowca, który

|  Smal ustaw Utwy o to, te  
szkodzi interesom Lit- 

JT^d może tylko samo woł
gi w trzecim art. IH cz. us- 
™ takiej samowoli właśnie się 
gffl W innej tezie piątego 
u^ahi swobodę działania 
^  względem obcokrajow- 
ofer jeszcze bardziej się rozszt - 
a  praż to, że zobowiązuje się 
b  4d szanowania obyczajów i 
todycji narodu litewskiego oraz 
■tiejszości narodowych za- 
■csńałych na Litwie. Lecz 
feio takiego szacunku nie za
pewnia się w dostatecznym sto
pią w ustawie, to rząd może 
amnrolnie decydować, jakie 
tiłhnia obcokrajowa uważa się 
a brak szacunku do tych oby
ta jó* i tradycji Takich przy- 
IMów uprawomocnienia samo- 
■oli administracji jest mnóstwo 

wszystkich najnowszych us

ta wach Litwy.
Czytając takie ustawy mimo 

woli nasuwa się wniosek, ie  legi
slatorzy Litwy, udzielając rządo
wi i jego biurokracji tak szero
kich pełnomocnictw niewyraźnie 
ograniczonych w ustawach, 
wręcz świadomie starają się w 
żaden sposób nie dopuścić do 
utworzenia na Litwie państwa 
prawnego. Przecież w takim 
państwie obowiązki obcokra
jowców byłyby całkowicie i 
wyczerpująco zdefiniowane w 
ich 'obowiązku poszanowania 
konstytucji i ustaw oraz prze
strzegania ich. W łaśnie tak for
mułuje się analogiczne przepisy 
prawne w ustawach państw de
mokratycznych. Jednak jestem 
przekonany, że legislatorzy Litwy 
do takich celów wcale nie dążą. 
Widocznie po prostu nie prze
czuwają, że wciąż dominujące w 
świadomości prawnej sowieckie 
stereotypy legislacji są sprzeczne 
z samą koncepcją państwa pra
wnego i dlatego widocznie . są 
szczerze przekonani, że noweli
zując swe ustawy właśnie takie 
państwo prawne pomyślnie two
rzą na Litwie. Ponoszą za to 
winę nie tyle legislatorzy Lit
wy, w których dobre zamiary 
nie możemy wątpić, co brak na 
Litwie kultury prawnej i świa
towego doświadczenia prawne
go uwarunkowanych wieloletnim 
wyizolowaniem sowieckim.

W  myśl. art. 36 omawianej 
ustawy obcokrajowcy, którzy na
ruszyli zakazy nieokreślone w 
powyższych ustawach, mogą być 
proszeni o opuszczenie U tw y ,. 
a gdyby odmówili wyjazdu, mo
gą być z niej wydaleni. Takie 
działania przeciwko obcokra
jowcom może podjąć Minister
stwo Spraw Wewnętrznych i (w 
razie wydalenia) sam minister 
spraw wewnętrznych. Rzecz

charakterystyczna, ie  zaskarżyć 
decyzję ministra o wydaleniu 
obcokrajowca z Litwy moina 
tylko w trybie podległości, tj. 
do nadrzędnego organu władzy 
wykonawczej. W  normalnym 
państwie prawnym każdą de
cyzję władzy administracyjnej 
zaskarża się do sądu, tj. insty
tucji niezależnej od władzy 
wykonawczej, której decyzje o 
właściwym lub niewłaściwym 
stosowaniu ustaw przez władzę 
wykonawczą są ostateczne.

Ta ustawa nie stanowi wyją
tku. Wszystkie ustawy Litwy, 
które czytałem, świadczą, że legi
slatorzy na Litwie niewłaściwie 
pojmują pojęcie praworządnoś
ci administracyjnej i, widocznie 
nawet nie podejrzewają, ie  bez 
mocnego systemu sądów admini
stracyjnych państwa prawnego 
również stworzyć nie sposób.

Na kilka krytycznych uwag 
zasługuje też forma ustaw Litwy. 
W e wszystkich jest mnóstwo 
sprzeczności wewnętrznych, przy
padkowych nieścisłości, powtó
rzeń i pustosłowia. Na przykład, 
chociażby w tejże Ustawie o 
statusie prawnym obcokrajow
ców artykuły 11, 12 i 14 są 
całkiem niepotrzebne, gdyż 
głoszą to samo, co bezpośrednio 
wypływa ' z trzeciego artykułu 
tej Ustawy. Niepotrzebne pusto
słowie, przeładowanie tekstu us
tawowego. Artykuły 28 i 30 Us
tawy również tylko powtarzają 
tezę artykułu 6 tejże ustawy. 
Natomiast artykuł 29, zobowią
zujący obcokrajowców do po
wiadamiania o zmianie ich miej
sca zamieszkania Ministerstwo 
Spraw Wewnętrznych, zaprzecza 
artykułowi 3 ustawy, który gło
si, że obcokrajowcy na Litwie 
mają te same prawa i swobody, 
co i obywatele Litwy.

A oto jeszcze jeden typowy

przykład analfabetyzmu praw
nego jest zawarty w pierwsze} 
części artykułu 6 Ustawy, w 
myśl której obcokrajowcy mogą 
stale zamieszkiwać na Litwie, 
jeżeli posiadają zezwolenie na 
zamieszkanie Ministerstwa Spraw 
Wewnętrznych. Tu wóz stoi 
przed koniem Przepisy techni
ki legislacji wymagają odwro
tnego sformułowania, a miano
wicie: „Obcokrajowcom, którym 
zgodnie z trybem ustalonym w 
ustawie udzielono prawa stałe
go zamieszkania na Litwie, Mi
nisterstwo Spraw Wewnętrz
nych wydaje specjalne pozwole
nie na zamieszkanie". Wygląda 
na to, że wyższość organów 
administracyjnych dla prawo
dawców Utwy instynktownie 
jest tak naturalna, że wyrażają 
ją nawet tam, gdzie technicznie 
nie musiałyby mieć żadnej 
możliwości wykazania jej. Le
gislatorzy Utwy powinni pilniej 
i baczniej redagować swe usta
wy. Przed ogłoszeniem ustawy 
nie zaszkodziłoby porównać ją 
z praktyką legislatorską w ana
logicznych dziedzinach w świe
cie demokratycznym. Na Utwie 
są, chociaż nieliczni, specjaliści 
wysokiej klasy światowej, którzy 
mogliby pomóc legislatorom wy
dać takie ustawy, które pod 
względem treści i formy odpo
wiadałyby ogólnym standardom 
legislacji cywilizowanego świata.

IV
Na zakończenie chciałbym za

trzymać się na podpisanej 12 
września 1991 r. przez Wytau- 
tasa Landsbergisa Uchwale Rady 
Najwyższej Utwy o bezpośred
nim zarządzaniu rejonów wileń
skiego i solecznickiego oraz 
osiedla Snieczkus w rejonie 
ignalińskim Uchwała, chociaż 
w zasadzie prawidłowo sformuło

wana, nie odpowiada zasadni
czym standardom aktów praw
nych ogłaszających stan nad
zwyczajny. Zgodnie ze standar
dami takich aktów, w preambu
le uchwały należy dokładnie wy
jaśnić, jakie fakty zmusiły rząd 
do podjęcia tych nadzwyczaj
nych działań. W tym wypadku 
tego nie uczyniono. Gdyby wy
jaśnień wstępnych udzielono, 
możliwie, U  twa mogłaby uni
knąć niepotrzebnych nieporozu
mień z Polską i nie byłaby tak 
krytykowana w prasie świato
wej.

Błędem było również ustala
nie bezpośredniego zarządzania 
na rok lub na każdy konkretnie 
określony okres. Należało ra
czej powiedzieć, że od razu 
rozpoczną się przygotowania do 
wyborów nowych rad w powyż
szych jednostkach administra
cyjnych i że zarządzanie bezpo
średnie będzie trwało tylko do 
czasu nim te nowe rady zostaną 
wybrane i przejmą zarządzanie 
w swe ręce. Należało w tej sa
mej uchwale, nie zaś w odręb
nym akcie wyznaczyć osoby 
uprawomocnione do bezpośred
niego zarządzania. Idealne by
łoby wybranie osób pełnomo
cnych spośród przedstawicieli 
frakcji polskiej Parlamentu. Jak 
wiadomo, nie poparli oni puczu 
i nie utracili immunitetu depu
towanego. Lojalność wobec Ut
wy większości z nich nie wzbu
dza wątpliwości.

Może warto byłoby zachować 
się jeszcze* rozsądniej. Zarządza
nie bezpośrednie w rejonach 
wileńskim i solecznickim mogło 
być uzgodnione z ogólną refor
mą administracyjno-terytorial
nego podziału Utwy, którą i 
tak wkrótce trzeba będzie prze-

(Dokończenie na str. 7)

Pan Zapust się kłania
j ^  po raz piszemy o odradza - 
| fcych się tradycjach, cieszymy 
I ie na nowo wchodzą do na- 
I ^e8° roku szcze-
\ *Te popularne okazały się 
1 szkołach i przed-
|  ̂ 7 "̂  ®lasta dzieci się prze- 
I P i  ®B^Mi wędrowały 

l  PpNWrtej okolicy, zagląda- 
ł «rJu, *°kjnych mieszkań w 

Rw aniu łakoci.
I e ihw ŵ ê tun przedszkolu 

W tu polskie i rosyjskie 
zapustowy był 

i Lianie przybyłe tu
^ ^ P B e d * £ S i  j wy-

II® tsw l I P S l  ob-Z.™ Uory«yc2ny „Zapusty",
■«j poi*Lpraa i i i  **  “ * r-POd kierów- 

I I  tef. wychowawczyń
f i  Łukaszewicz i Da- 

" W Z l" * 0  oraz w °Pra‘
I p S Cf"ym Wlny Ju 'I  M ' T ^ ^w ie n ie  odbyło 

»ych jJS ** metodycz- 
polskich

* im K  0,1 lat tię ópieku- 
1 -ojśniewfcz -

&M46 * le*° ^rzed~
I ?*?Uiękn ^ ty10 nowoczesnym,& przed*z‘ 1 zaskoczyć, a

CŁEStJsSa słomianą
S !  S *  ‘* a  z piecem,

*®*tawionym do

z dzbankami.

snopami słomy — wypisz, wy
maluj jak z dawnych lat, zrobi
ły wrażenie... A jeszcze — grup
ka wiejskiego ludu, swarliwa 
Gospodyni (wychowawczyni Ali
na Łukaszewicz), przebiegły Cy
gan (wychowawczyni Danuta 
Dejnarowicz) Cyganka, Krako
wianka... I oto jedzie Zapust 
drogą, a  jemu na spotkanie idą 
przebierańce. Zapust — korpu
lentny, w kapeluszu, przebierań
ce —" Boęian, Miś, Cyganecz
ka... Już brzmi muzyka, dzieci 
śpiewają piosenki — te swojs
kie, dobrze znane starszym — o 
Zapuście, Czarnym Baranie, Mi-
siu-śpiochu.

Zabawa się rozkręca, przepla
tane dowcipnymi monologami 
następują tańce, wróżby, skaka
nie przez pień, gra w .^śnieżki". 
Doprawdy, trudno wprost uwie
rzyć, że to nie jacyś zawodowi 
artyści, tylko wychowawczynie 
ze swymi dziećmi tak barwnie 
potrafiły ten obrazek zrealizo
wać: dobrać odpowiednie teksty, 
muzykę, piosenki, kostiumy — 
każde dziecko było jakoś prze
brane.

Zabawa trwała: dzieci miały 
wielką frajdę przy wykupywa
niu rzeczy od Cygana —• tu na
wet pani dyrektor musiała sko
czną poleczkę zatańczyć! A kie
dy się już setnie zabawili. Gos
podynię udobruchali, to zasiedli 
do stołu, by brzuszki nacieszyć 
prawdziwymi blinkami i auten

tycznym kwasem. Niepostrzeże
nie zbliżyła się północ. Wybra
no z pieca sagan z popiołem, 
zapalono świece, znikły przebie
rańce, Cyganie... W  takt cudow
nej kołysanki usadowione na ła
wie dzieci usypiała Gospodyni...

Brawa były gorące, słowa 
podziękowań widzów szczere i 
pełne zachwytu. Reżyseria, op
rawa muzyczna, scenografia. — 
wszystko tak doskonale przemyś
lane, dobrane, iż niekrótki prog
ram minął niczym chwila. Była 
po prostu wspaniała, wesoła za

bawa, bez taniochy, potknięć i 
niezręczności, która dała widzom 
wiele przyjemności, a gospoda
rzom przysporzyła dumy.

Trzeba zaznaczyć, iż do tego 
Zapustowego dnia szykowały się 
nie tylko wymienione już wycho
wawczynie i pani od muzyki, a- 
le też metodyk pani Janina Sa
dowska, pani dyrektor Czesława 
Jankowska nad wszystkim czu
wała, a i całe. przedszkole żyło 
przygotowaniami: każdy poma
gał, jak umiał 1 mógł. Efekt tej 
pracy ujrzeliśmy. Jak widać,

zdolnych ludzi tu nie brak. Zaś 
dzieci, dzieci po prostu niezdol
nych nie ma. Wła
śnie tu, w przedszkolu nr 169 
mogliśmy się o tym jeszcze raz 
przekonać. Rzeczywiście, można 
pozazdrościć rodzicom, których 
pociechy tu uczęszczają. A przy 
okazji chcemy też przypomnieć, 
że przedszkole nr 169 w Paszi- 
laicziai, przy ulicy Gabljos 21 
chętnie przyjmie dziatwę w wie
ku od 3 do 6 lat w swe progi, 
bowiem tworzyć się tu będą je
szcze dodatkowe polskie grupy. 
Rodzicom więc komunikujemy, 
że do czerwca muszą przynieść 
podania pani kierowniczce. Cze
ka tu na wasze dzieci twórczy, 
zgrany zespół wychowawców i 
pedagogów — w przyszłym ro
ku zamierza się tu też otworzyć 
pierwszą polską klasę.

Janina LISIEWICZ

NA ZDJĘCIACH: młodociani
artyści ze starszej grupy wraz 
ze swymi wychowawczyniami — 
czyli Cyganem I Gospodynią; 
dzieciaki usadowiły się pod pie
cem; ten Zapust był uroczy.

POt. Bronisława Kondratowicz
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P l a c ó w k a
Reportaż z otwarcia nowej szkoły 
polskiej w Magunach'

Tego dnia, kiedy się wpro
wadzą do nowej szkoły, nau
czyciele i uczniowie — a  i 
całe Maguny — oczekiwali 
od lat, bo ta, w  której 

się od wielu dziesięcioleci 
odbywały zajęcia, przedsta
wiała prawdziwy obraz nę
dzy i rozpaczy. Mała drew
niana chata wiejska nie tylko 
urągała wszelkim wymogom 
pedagogiki i dydaktyki, ale i 
stanowiła realne niebezpie
czeństwo dla tych, którzy się 
w tym przybytku nauki znaj
dowali. Łatali te  zgniłe stro
py, podpierali czym się dało, 
ale coraz częstsze złowiesz
cze trzaski wyraźnie mówiły, 
że rychło się w  tym dzbanie 
ucho urwie. I oto w  ubiegły 
piątek odbyło się to  radosne 
wydarzenie — wchodzimy do 
nowej szkoły. Pięknej, jas
nej, obszernej, dwupiętro
wej. Przestronne klasy, ga
binety, aula, ogromna sala 
gimnastyczna (w nowych wi
leńskich szkołach średnich 
widziałam sale sportowe chy
ba o połowę mniejsze). W y
dział oświaty zaopatrzył szko
łę w  nowe meble, trochę po
mocy poglądowych. Oczy
wiście, wiele tu  jeszcze bra
ku je  — i biblioteka jest 
skromna (zwłaszcza polskich 
książek jest mało), i apara
tury  żadnej nie ma (ach, jak  
by się chciało mieć kolorowy 
telewizor i coś „od muzyki"!). 
Jednakże już teraz wyraźnie 
się odczuwa troskliwa ręka 
gospodarza: w  jadalni szkol
nej namalowane na ścianie 
w  stylu disneyowskim sym
patyczne zwierzaki stwarza
ją  przytulny nastrój. W  kla
sach i korytarzach wiszą 
gazetki ścienne, plansze ~  
gustowne, estetyczne. W  łą
czonej II—IV klasie — ładne 
robótki szydełkowe. I co 
najbardziej mnie ucieszyło, 
wszystkie napisy, gazetki —• 
po polsku. Jedna z  plansz 
poświęcona jest wybitnym 
Polakom Tym wybitnym i 
bodaj jednym z najwybitniej
szych w historii polskiej jeęt 
Papież Jan  Paweł IL Zresztą 
o tym, że to  jest polska szko
ła, informuje nas już z dale
ka napis: „Witajcie!". No i

wywieszki przy drzwiach — 
po polsku i po litewsku. Nie 
tak, jak  na wielu szkołach, 
po rosyjsku. Kierownictwo 
niektórych szkół zsyła się na 
trudności z zamówieniem 
polskiej wywieszki A  tu  ja 
koś przez te  trudności prze
brnięto i wywieszka polska 
jest... Po prostu trzeba tylko 
chcieć.

...Przed szkołą zebrał się 
tłum. Nauczyciele, księża, 
władze rejonowe, goście z 
Wilna, rodzice, dzieci uszere
gowane w  dwóch szpale
rach. Dyrektor szkoły pani 
Irena Dubicka z im ponują
cych rozmiarów symbolicz
nym kluczem od szkoły w  
serdecznych słowach zwra
ca się do zebranych. Dzię
ku je  władzom rejonu, rzą
dowi litewskiemu, budowni
czym, wszystkim, którzy się 
przyczynili do zbudowania 
te j pięknej szkoły. A  potem 
następuje moment kulmina
cyjny: uzbrojone w  nożycz
ki dyrektorka szkoły i kiero. 
wniczka rejonowego w y
działu oświaty pani W anda 
Sztuikiene przecinają zielo
ną wstęgę. Podwoje szko
ły  są otwarte.

N a korytarzu przy zaim
prowizowanym ołtarzyku 
ksiądz proboszcz M arcin Sto- 
nys, ksiądz zakonnik Leo
nard Czuchoóski oraz ksiądz 
Leszek W itw icki odprawia
ją  krótkie modły, następnie 
odbywa się ceremonia wyś
więcenia szkoły. Potem, 
już w auli, dalszy ciąg uro
czystości. Deputowana do 
R ady- Najwyższej RL, dob
rze znana i bardzo łubiana 
w całym rejonie święciań- 
skim pani W alentyna Subocz 
przekazując na ręce dyrek
torki szkoły biało-czerwoną 
wiązankę goździków mówi
0 tym, jakim  wspaniałym da
rem od państwa jest ta  pier
wsza nowa polska szkoła w 
rejonie. Pani W alentyna wy. 
raziła gorące pragnienie, by 
dzieci- uczyły się tu  kochać 
swój język ojczysty, po
znawały i szanowały język
1 kulturę Litwy, a  także in
ne języki.

Polska Macierz Szkolna i

Zarząd Główny ZPL w oso
bach pani Teresy Sokołowej 
i Apolonii Skakowskiej przy
wiozły kilka pak książek i 
pomocy naukowych. Pani 
W anda Sztuikiene podarowa
ła elektryczną maszynę do 
pisania. Niezwykle serdecz
nie przez zebranych w itana 
tu  pani W iktoria Purwane- 
ckaite („bo to  i je j ogromna 
zasługa w tym, że mamy tę 
szkołę") w  imieniu Stowa
rzyszenia Pedagogów Litwy 
wręcza wiązankę kwiatów 
w raz z piękną wazą. A  pan 
Piotr Pietkiewicz, założyciel 
muzeum krajoznawczego, 
przyszedł z podarunkiem, jak  
powiedział... z epoki kamień, 
nej. To znaczy daruje szko
le całe muzeum, w  którym  
są ponoć eksponaty z epoki 
kam iennej: pierścień ka
mienny, topór. A le  nie tylko 
z kam iennej. Te bliższe nam 
epokow o eksponaty są  nie 
m niej ważne. O to na przy
kład jakaś rodzina z Polski 
napisała list, w  którym  pro
siła o  pomoc w znalezieniu 
krew nych. Adres: Preny. List 
miał trafić do m iasta Prienai. 
Trafił do wsi Preny w  re
jonie święciańskim. Tu dłu
go i bezskutecznie szukano 
tych ludzi. List w reszcie tra 
fił do muzeum. A  potem
dzięki jak iejś wzmiance w 
gazecie pracow nicy muzeum 
etnograficznego z  miasta
Prienai dowiedzieli się o
muzeum w e w si Preny. Za
interesow ali się tym  i przy
jechali. I okazało się, że lu. 
dzie, których poszukuje ro
dzina z Polski, m ieszkają w 
mieście Prienai. I tak się ro
dzina odnalazła — kończy 
swe opowiadania pan  Piet
kiewicz. Dodajmy, iż dzięki 
muzeum odnajdują się rów
nież tak  w ażne teraz, w  ok
resie pryw atyzacji ziemi, 
wszelkie stare  dokumenty.

...Przemawiają goście, ro
dzice, budowniczowie, k a 
p ła n i Terkocze kam era TV. 
O bok mnie siedzi młody bry
gadzista Ju rij Czebotariow. 
Nie zabiera głosu, ale wi
dać, jak  przyjem na jest mu 
ta uroczystość. Chłopak pię
knie rozpoczął swój życiorys 
robotniczy: od budowy szko
ły. Kto wie, może się tu  i je

go dzieci będą kiedyś uczy
ły? Ma przecież żonę Polkę. 
Prowadząca uroczystość po
lonistka pani Pelagia Jaś
kiewicz jako  ostatniemu 
udziela głosu księdzu mo
tyw ując w  te n  sposób:
— Księża rozpoczęli tę  uro
czystość wyświęceniem szko
ły, niechże i zamkną ją  ni
czym w  święte ramy.

— Pragnieniem każdego 
kapłańskiego serca jest, by 
szkoła była miejscem kształ
tow ania umysłów i w ycho
w ania religijnego, żeby 
trw ał żywy Boży Duch. 
Szczęść Boże! — powiedział 
ksiądz Leszek W itwicki.

Te ram y zamknęły tylko 
część oficjalną. Bo dzieciar
nia aż drży z  niecierpliwości, 
żeby pokazać, co umie. A 
um ie w iele — śpiewać, tań
czyć, recytować, odegrać mi
łe  i dowcipne scenki. Do
słownie podbiła serca wido
wni A nia Kowalczuk z  n i 
klasy. Przyjemnym zasko
czeniem był fakt, iż dzieci 
napraw dę popraw nie i ładnie 
mówią po  polsku.

— To nasza nauczycielka 
pani Romualda Kuleszo tak 
nas uczy — mówi Ania.

Kłaniamy się nisko pani 
Romualdzie za tę  naukę. N ie 
tylko zresztą je j. W szyscy 
nauczyciele te j szkoły — a 
jest ich ośmiu —  robią wszy
stko, b y  ich uczniowie w y
rastali na dobrych Polaków i 
dobrych obywateli Litwy. 
W iększość pedagogów 
to  weterani. Dyrektorka 
szkoły pani Ireną Dubicka 
pracuje tu  już  35 lat, chyba 
tyleż je j mąż pan  Grzegorz, 
pani Pelagia Jaśkiew icz — 
37 lat, pani Łucja Przychodz- 
k a  — 29 lat.

Rodzina państw a Dubi- 
ckich w arta jest oddzielnej i 
bardzo serdecznej opowieś
ci. O grom ny kaw ał życia i 
w iele serca oddali te j szkole, 
a te raz  oddali je j i syna 
W iesława, który niedawno 
studia ukończył. Życzymy 
młodemu pedagogowi, by 
pow tórzył chlubny szlak 
swych rodziców. Lubiana i 
podziwiana przez swych wy
chowanków jest „nasza ład
na pani" młodziutka Danuta. 
Tubis, a energiczna, wesoła

ogromnie życzl^a 
dzi polonistka nam 
czyli Pelagia Jałkiewn^ 
prawdziwą duszą 
dzo zgodnego zespołu.

— Cieszę się nleam-. 
ze nauczyciele, którn 
uczyli i których tak wj 
szanuję, uczą lei moj™* 
ci — mówi kierownica, n 
matka czworga * 1^  
Łucja Tomaszewicz.

Niewielka ta szkółka,»  
wniknąć w jej histori.™ 
ogromne zasługi B
waniu dzied w mowie ni

! H i  > m
ze to  właśnie ona, jedna j? 
dyna oparła się fali 
kacyjnej? Były pneoe & 
skie szkoły w Karkó^ 
kach, Strunoj ciach, Bahi  ̂
Drużyiach, Nasi elanach, Ca. 
ranach, Boryjszsmadb, 
szy, Kłaczunach, Powiewy 
ce, Traszkunach, Podubi» 
ce, Purwenis2fcąch, Poty
mianie i w innych wsiach i 
nic się z nich nie. ostała 
To znaczy przekształcone m 
stały w  latach 60—70 w ro
syjskie, lub też jako a* 
perspektywiczne — likwido
wano- Prawda, teraz t 
pobliskiej dziewiędołetńi 
szkole w Prenach jest 
klas polskich. Miejmy li
dzie ję, że-nie spotka id te 
polskich klas w Swiętianad 
N a szczęście dyrektorka ab 
ły  pani Lucyna Jodzflt wr 
ża, że dzieci powinny aę 
uczyć w języku ojczystym.

Mechanizm tego „pro- 
kształcania" ̂  jest prosty i 
dobrze znany. Oto dyrektor 
szkoły ogłasza rodscoM 
klasy polskie są likwidw 
ne, więc albo niech , 
podania do klasy rosyjstei 
albo zabierają dzieci do i* 
nej szkoły. Pizy tym to' 
dzo mądrze i uczenie Pi* 
konuje rodziców, iż tyko P® 
ukończeniu szkoły rosyj&fl 
czeka ich dzied- świeUan* 
przyszłość. I mimo 
jonie święciańskim 
kierowali nie Rosjanie, P& 
ces  rusyfikacji i by* 
intensywny, *9

w  grę wchodów Jf 
czasem i  teraz wchodzi) 
polszczenie tego refl08:
Dlatego ta rusyfikacja je4

(Dokończenie m sir. 1
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tych smutnych rozmyślań i 
wróćmy znowu na salę. Oto 
na scenę wszedł Polski Zes
pół Folklorystyczny w Ma* 
gunach. Na czele ze swym, 
choć skromnie z boku stoją* 
cym churmistrzem panią 
W andą Miłosz. Barwne stro
je, piękne ludowe piosenki. 
„No i nic dziwnego, że te 
dzieciaki tak się garną do 
sceny —  myślę. — M ają pię
kny przykład, kiedy widzą 
w strojach ludowych swoje 
nauczycielki na czele z pa
nią dyrektor".

Po uczcie duchowej zna
lazło się coś i dla ciała. Pod 
skromnym: „prosimy na ka
wę" kryła się prawdziwa 
uczta Baltazara. Stół był 
serwowany nie tylko boga
to, ale i tak elegancko, iż 
nie powstydziłaby się tego 
najlepsza restauracja. Go
rące pyzy, kiełbaski i gołąb

ki były, jak mówili nasi 
przodkowie, prawdziwym nie
bem w gębie.

Późnym wieczorem opusz
czamy pachnące świeżą far. 
bą i jakże gościnne i serde
czne progi Maguńskiej Szko
ły Dziewięcioletniej. A mo
że tak — marzy nam się — 
z czasem stanie się szkołą 
średnią i młodzież polska z 
okolicznych miejscowości 
będzie się tu  mogła uczyć w 
mowie ojczystej?

Locja BRZOZOWSKA 
Rejon święciański

NA ZDJĘCIACH: ogólny wi
dok szkoły; poświęcenie szkoły; 
płyń dźwięczny glosie; sierotka 
Marysia wśród dobrych Miesię
cy; Maguński Zespół Folklory
styczny prezentuje lodowe pie
śni; a widownia patrzy, stadia 

. i podziwia.
Fot/ Zbigniew Markowicz

W  1930 roku wydano w Ko
wnie głośną powieść o mało
miasteczkowej społeczności ży
dowskiej „Meir Ezofowicz" 
(1879). Utwór na język litewski 
przetłumaczył H. D. 2ileviczius, 
a poprawek dokonali Juozas 
Sużiedelis i Petras Jonikas. 
Powieść jednak przeszła bez 
echa, ówczesna prasa nie za
mieściła ani jednej recenzji. 
Widocznie zadziałała zadaw
niona niechęć krytyków do 
Orzeszkowej, jeszcze z początku 
XX wieku, kiedy Litwini bojko
towali utwory autorki „Nad 
Niemnem", bowiem poza 
wspomnianą powieścią „Nizi
ny" nic z utworów Orzeszkowej 
nie publikowano. Zresztą i au
torka „Chama" niechętnie zga
dzała się na tłumaczenie jej pro
zy na język litewski. Kilka ra
zy odmówiła, kiedy redaktorzy 
czasopism zwracali się do niej 
z prośbą o zezwolenie na prze
kład i druk. Obopólna niechęć 
trwała prawie do śmierci pisar
ki. Artykuł o niej, po zgonie 
Orzeszkowej, bardzo zresztą 
ogólny, w tonie dość obojętnym, 
zamieściło tylko pismo „Vi-
suomene" („Społeczeństwo").

Jednakie na Litwie istniało 
zapotrzebowanie na twórczość 
Orzeszkowej, bowiem powieść 
„Ostatnia miłość" (1868) prze
tłumaczyli Stasys i Sofija Da- 
buszysowie. Pierwszy tom uka
zał się w 1931 roku, zaś drugi 
— w 1932. Recenzent czasopis
ma „Knygos", podpisujący się 
pseudonimem Vanagas (Ja
strząb), pisał o tym wydaniu; 
„W ogóle nie znoszę Polaków, 
więc i ich literatury nie lubię 
Wartościowsze i lepsze utwory 
można znaleźć w Europie Za
chodniej. Powinniśmy koniecz
nie zwracać się ku Zachodowi, 
a nie do Polaków. Wszyscy 
dobrze wiemy, że Polacy są na
rodem niechlujnym i ubogim 
To właśnie przez Polaków i my 
byliśmy w nędzy. Oczywiście, 
jeśli jest coś pożytecznego, to 
można przejąć i od wrogów. Ut
wory Orzeszkowej można jesz
cze u nas tłumaczyć i wydawać, 
łecz te utwory, w których mówi 
się z pogardą o Litwinach, po
winniśmy odrzucać. Co dla 
Polaków jest dobre, nie musi ■  
być dobre dla Litwinów. Nasz 
honor musimy bronić przed 
Polakami. A Polak zawsze nas 
się czepia. Przeciwko utworom 
Orzeszkowej, jak mi się zdaje, 
nic złego nie można powie

dzieć. Ona nigdzie Litwinów nie 
obraża i nie poniża. Dlatego jej 
utwory możemy wprowadzić do 
naszej literatury. Dość cieka
wie i obrazowo wykłada swoje 
myśli. Wiele w jej utworach 
jest serca i miłości do ludu".

Oczywiście, nie wszyscy Lit
wini tak myśleli i mówili jak 
ów „Jastrząb", ale...

W  okresie po drugiej wojnie 
światowej, w innych warunkach 
społeczno-politycznych, znowu 
sięgnięto na Litwie po utwory 
EUzy Orzeszkowej. Już w 1951 
roku c|p zbioru „Nowele pol
skie" włączono opowiadanie 
„ABC", które na język litew
ski przełożył MarceUnas Sziksz- 
nys (1874—1970), były długole
tni dyrektor litewskiego gimna
zjum im. Witolda Wielkiego w 
Wilnie.

W 1957 roku. J. Sużiedelis 
przełożył powieść „Cham", 
którą wydało Państwowe Wy
dawnictwo Literatury Pięknej 
w Wilnie Rok później ukaząła 
się w Wilnie powieść „Nad 
Niemnem" (1887), którą na ję
zyk litewski przetłumac:vł J. 
Majauskas. Książka nie otrzy
mała żadnej oceny i właściwie 
przeszła bez echa, chociaż dość 
szybko zniknęła z półek księ
garskich.

Ostatnią opowieścią Orzesz
kowej, przetłumaczoną na ję
zyk litewski do końca lat sie
demdziesiątych, jest „Marta*" 
(1873), którą wydano w Wilnie 
w 1964 roku w przekładzie
Giedre Juodvalkyte. Ten utwór 
również przeszedł nie zauwa
żony przez krytyków litewskich.

Twórczość Elizy Orzeszkowej 
nie była tak bardzo popular
na na Litwie jak np. Henryka 
Sienkiewicza czy Marii Rodzie
wiczówny, lecz, jak stwierdza 
Janina Zekalte, badaczka po
wieści litewskiej, utwory au
torki „Nad Niemnem" były 
również ważne i drogie litew
skiemu czytelnikowi, a wielu 
pisarzy z końca XIX wieku i 
początku XX wieku uczyło się 
u Orzeszkowej, na jej pol
skich utworach, metody narra
cyjnej i opisów przyrody nad- 
nlemeńsklej'. Dziś twórczość 
pisarki. jest już przestarzała, 
dla niektórych zbyt nudna- i 
nawet niezrozumiała, toteż nie 
I należy się spodziewać, by w 
przyszłości doszło do renesansu 
pisarstwa Orzeszkowej także ■ 
aa Litwie.

Mieczysław JACKIEWICZ

Prus i Orzeszkowa po litewsku

placówka
półcienie ze <«r. 4)

0ieprzy<*ylllych Pola- 
1 ludzi bardzo pożądana, 

sprawa, że nie przesz- 
to im głośno się obu- 
H  jak ci Polacy się 

S g S f -  powie mi jed-
t moidi rozmówczyń. 
Dlatwgo jednak w  tym 
jnusxfcu rosyjskich szkół 
gfi gę polska szkoła w 
.rajach niczym placówka? 
e tneba o to pytać nau- 
M | Są skromni i na 
g  nie powiedzą, że to  
i usługa. Pracowali su
knie; spełniali swój obo- 

ot i wszystko. Tak,

Ut*wy Bolesława Prusa po 
M pictwtoy przełożono na język 
■wśi w latach dziewięćdzie- 

b ubiegłego wieku, kiedy 
zainteresowanie 

P S a m i  społeczną wśród 
I S S g i  litewskich. Tłuma- 
2 *  i  tayk litewski i wy- 

nowele Prusa również 
Wichodnich i w Sta- 

jednoczonych. Pierwszym 
J*™® autora „Lalki* po jjj 
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» Przekładzie V. Kalnie- 
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?  oiSĵ re przeto-

>  i,J; w tVoS “ ZJl' “pubu-
>  . i l t e r a -  
I S  '. krVtyk V. Girl-

1 PowifcU0*21 pisarski 
. Polecał mło-

Dużym wydarzeniem litera
ckim było wydanie w latach 
1933— 1934 powieści „Faraon”, 
którą na język litewski prze
łożył Jonas Strazdas-Jaunutis, 
znany przed pierwszą wojną 
światową wileński wydawca i
działacz teatralny. Przekład
Strazdasa pochwalił Liudas 
Gira, recenzent pisma ,.Literatu- 
ros Naujienos" („Nowiny Li
terackie"). Krytyk podkreślił, 
iż dobrze się stało, że wybitne 
i znane dzieło B. Prusa udostę
pniono - czytelnikowi litewskie
mu. „Faraon" cieszył się na Lit
wie dużą poczytnością. Po raz 
drugi powieść wydano po dru
giej wojnie światowej, w 1961 
roku. Tłumaczył Tadas Czer- 
niauskas. Ciekawe, że po uka
zaniu się „Faraona" nie opubli
kowano ani jednej recenzji, nie 
wydrukowano najmniejszej wy
powiedzi o  twórczości Prusa.

W  okresie ■ radzieckim, w 
1951 roku, do zbioru „Lenku 
noveles“ („Nowele polskie1') 
włączono dwa opowiadania 
autora ,.Lalki": „Kamizelka" i
„Michałko" w przekładzie An
ta nasa Vengrisa.

W  1957 roku wydano w W il
nie powieść „Lalka", którą na 
język litewski przetłumaczył K. 
Ja  roszę was. Utwór Prusa cie
szył się dużym powodzeniem u 
czytelników, więc w 1966 ro
ku ukazało się drugie wyda
nie „Lalki". Niestety, w prasie 
litewskiej brak jest jakich
kolwiek wypowiedzi o  tej 
znakomitej powieści Prusa. W 
ogóle na Litwie mało było In
formacji o pisarstwie polskiego 
klasyka, aczkolwiek Litwini za
poznali się z jego twórczością 
już na początku lat dziewięć
dziesiątych ubiegłego wieku. 
Wydaje się, że twórczość tego 
pisarza wciąż czeka na swego 
badacza na Litwie, jak- również 
jego utwory, wciąż jeszcze ma
ło znane, powinny być szerzej 
udostępnione czytelnikowi li
tewskiemu.

Prozę Elizy Orzeszkowej Lit
wini również cenili, tłumaczyli 
i upowszechniali wśród czy
telników, których szczególnie
interesowała problematyka chło
pska. Eliza Orzeszkowa w wielu 
swoich utworach uwydatniła
niedolę wieśniaka białoruskie

go, którego życie, byt i men
talność były bliskie i zrozumia
łe także dla chłopa litewskie
go, zaś inteligent litewski,
uczulony na krzywdę ludzką, 
również chętnie czytał sugesty
wne opowiadania i opowieści 
autorki „Chama".

Najbardziej upowszechnioną 
na Litwie była powieść „Nizi
ny" (1885), a raczej litewskie
przeróbki tego utworu. Na 
podstawie „Nizin* na Litwie 
wydano dwa opowiadania: 
„Vargaitiene“ („Uboga"), które 
ukazało się w 1891 roku w cza
sopiśmie „Varpas" i „Sunadvo- 
katis" („Pokątny doradca"), .wy
dane w osobnej książce w 1901 
roku w Tylży.

Powieść „Niziny" skrócił i
przerobił Józef Chociszewski 
(1837—1914), polski wydawca
i księgarz. Przeróbkę tę prze
tłumaczyli na język litewski V. 
Kalnietis i J . Jablonskis i na
dali tytuł litewski „Sunadvoka- 
tis". To nowe opowiadanie 
przerobiono później na sztukę
sceniczną,, którą z powodzeniem 
grano w różnych amatorskich 
zespołach teatralnych. Los 
skrzywdzonej przez oszustów
wyrobnicy folwarcznej nie był 
obcy litewskim czytelnikom i 
widzom.

Tłumacze V. Kalnietis i J. 
Jablonskis całkowicie dosto
sowali utwór do realiów lite
wskich. Miejscowości polskie 
zamienili na litewskie: Ongród 
— Anapile, Wólka — Skreibl- 
szkis, Leśne — Pagirys. Zmieni
li także nazwiska bohaterów: 
np.: Bukrewicz na Vlszinakis.

Przekład przeróbki J . Cho
ciszewskiego, dokonany przez 
V. Kalnietisa i J . Jabionskisa, 
jeszcze raz „poprawił" anonimo
wy autor, ukrywający się 
pod kryptonimem T.V. i wydał 
w 1921 roku pod tytułem „Suk- 
ćiai” („Krętacze").

Najbardziej sprzyjającym ok
resem dla twórczości E. Orze
szkowej na Litwie były lata 
dwudzieste i początek trzydzie
stych XX wieku. W  1927 roku 
Stasys Dabuszys (1898—1947) 
przełożył i wydał I tom „Pism", 
do którego weszły cztery opo
wiadania autorki „Nad Niem
nem". „Pisma" Orzeszkowej 
przyjęte zostały przez krytykę 
litewską bardzo życzliwie.

wszystko. Z goryczą jednak 
myśię o tych  szkołach, w 
których nauczyciele-Polacy 
uczą polskie dzieci po ro
syjsku. Niestety, byt okre

śla .świadomość: po prostu 
kiedy są dwa komplety, dwu
krotnie więcej można zaro
bić.

Otrząśnijmy się jednak z
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Uchwała Rządu Republiki Litewskiej nr 135 z 27 lutego 1992 r.

O tymczasowym trybie wydawania licencji 
na towary, wywożone z Republiki Litewskiej
Rząd Republiki Litewskiej po- 

j t n i w l a :
1. ■ Zatwierdzić tymczasowy 

tryb wydawania licencji na to
wary, wywożone z Republiki Li
tewskiej, a takie listę towarów, 
podlegających licencji (w za
łączeniu).

2. Ustalić, że:
Z l. od 1 marca 1992 r. pod

mioty gospodarcze Republiki Li
tewskiej mogą wywieźć towary 
i  surowiec (dalej — towary) bez 
licencji, z wyjątkiem towarów, 
figurujących w wykazie towa
rów licencjowanych;

2,2. licencje na wywóz licen- 
cjowanych towarów wydaje Mi
nisterstwo Gospodarki (z wyjąt
kiem towarów wskazanych w 
p k t  2.3. niniejszej uchwały) zgo
dnie z kwotą zatwierdzoną przez 
zząd Republiki Litewskiej (lub 
upoważnione przezeń ministerst
wo) podmiotowi gospodarczemu 
(ministerstwu) bądź jednorazowe 
zezwolenie, a także zgodnie z 
dokumentami potwierdzającymi 
xeefcqport;

2.3. licencje na wywóz towa
rów, przeznaczonych zgodnie z 
decyzją rządu Republiki Litew
skiej dla funduszu wymiany Mi
nisterstwa Handlu i Zasobów Ma
teriałowych (w tym dla utworze
nia rezerwowego funduszu wa
lutowego Republiki Litewskiej), a 
także dla podmiotów gospodar
czych, pełniących fukcje ekspor
terów towarów, pozostawianych 
w  gestii państwa (według zatwier
dzonych w ustalonym trybie mie
sięcznych harmonogramów eks
portu (wymiany), wydaje Mini
sterstwo Handlu i Zasobów Ma
teriałowych (kopie licencji mają 
być przedstawiane Ministerstwu 
Gospodarki).

W  licencjach eksportu towa
rów powyższego funduszu wy
miany robi się adnotację „fun
dusz wymiany".

W Ministerstwie Handlu i Za
sobów Materiałowych ewidencję 
tych licencji prowadzi się z wy
odrębnieniem eksportu za walu
tę  i eksportu do byłych repub
lik ZSRR (w drodze wymiany za 
wywożone brakujące towary).

3. Zlecić Ministerstwu Gospo
darki zapewnienie ewidencji i 
kontroli wszystkich wydawanych 
licencji, aby nie została przekro
czona ustalona kwota.

4. UStalić, że:
4.1. przy wypisywaniu licencji 

na wywóz wskazanych w tym 
punkcie towarów, należy przed
stawić odpowiednie zezwolenia, 
zaświadczenia bądź inne doku
menty:

4.1.1. zaświadczenia patentowe 
wynalazków i wzorów przemysło
wych — zezwolenie Państwowego 
Biura Patentów, inną intelektual
ną produkcję techniczną. Odpo
wiednie zaświadczenie Państwowe
go Bkzra Patentów;

4.1.2. trofea myśliwskie — ze
zwolenie Ministerstwa Gospodar
ki Leśnej;

4.1.3. unikalne dzieła sztuki 1 
wyroby artystyczne, jak też wy
produkowane w republice wyro
by z bursztynu — zezwolenie In
spekcji Spuścizny Kulturalnej Re
publiki litewskiej.

4.1.4. powielaną produkcję 
kulturalną — zaświadczeni e-zez- 
wolenie Litewskiego Stowarzysze
nia Obrony Praw Autorskich;

4.1.5. towary, na które ustalo
no cło wywozowe (opłatę eks
portową) — kwit bądź inny do
kument potwierdzający opłatę 
cła;

ąj2. drewno (do obróbki, drwa 
i tarcica), wyprodukowane w re
publice, a  także stolarskie i in
ne licencjowane wyroby z niego 
można wywieźć wyłącznie dla 
zaspokojenia ogólnych potrzeb 
państwa (z gospodarką - leśną 
włącznie) na decyzję rządu Re
publiki litewskiej.

Stolarskie oraz inne licencjo- 
wane wyroby ze sprowadzanego 
drewna można wywieźć tylko za 
okazaniem dokumentów potwier
dzających ich nabycie.

Za drewno, wyprodukowane w 
republice i wywożone za walu
tę, a także wyroby stolarskie i  
inne licencjowane wyroby z dre
wna pobiera się cło w trybie u- 
staJonym przez Ministerstwo Go
spodarki.

5. Częściowo zmieniając i uzu
pełniając uchwałę rządu Repub
liki Litewskiej n r 47 z 27 sty
cznia 1992 r. „O zarządzaniu go
spodarką leśną, pozyskaniu i 
transporcie drewna'1:

6.1. w ostatnim zdaniu punktu
5.3. zamiast słów „Ministerstwo 
Gospodarki" wpisać słowa „Mi
nisterstwo Handlu i Zasobów 
Materiałowych";

5.2. punkt 5.3. uzupełnić nastę
pującym drugim akapitem:

„Przedsiębiorstwom kapitału 
prywatnego leśnictwa sprzedają 
las i drewno jedynie na przetar
gach lasu i innych".

€. Ustalić, że licencje według 
określonych przez rząd Republi
k i litewskiej kwot, jednorazowe 
zezwolenia lub zlecenia na wy
wóz towarów wydaje się w na
stępujących przypadkach:

6.1. w celu wykonania umów 
(porozumień) międzypaństwowych, 
nadzorowanych przez rząd Repu
bliki Litew&iej;

6.2. w  celu utworzenia rezer
wowego funduszu walutowego 
Republiki Litewskiej;

6.3. w celu eksportu towarów 
i surowca na niezbędną dla re
publiki produkcję według fundu
szu wymiany, ustalonego dla Mi
nisterstwa Handlu i Zasobów Ma
teriałowych.

Fundusz wymiany Ministerstwa

Handlu, i Zasobów Materiałowych 
zazwyczaj służy dodatkowemu na
byciu produkcji paliwowej, me
talu, innego surowca (towarów), 
brakującego dla produkcji, przy
dzielanego (sprzedawanego) prze
de wszystkim przemysłowi spoży
wczemu, gospodarce komunalnej, 
zespołowi paliwowo - energety
cznemu, systemom łączności i  
transportu, a  także ochrony zdro
wia, w razie potrzeby na wyko
nanie zamówień państwowych;

6.4. dla zaspokojenia najwięk
szych potrzeb przedsiębiorstw, 

wytwarzających licencjowaną pro
dukcję, w zakresie inwestycji (na
bycie nowych urządzeń) i suro
wca.

<W tym przypadku waluty o- 
trzymywanej z eksportu przedsię
biorstwo nie może wydać na wy
nagrodzenie za pracę oraz naby
cie towarów użytkowych.

>7. Ustalić, że:
7.1. podmiotom gospodarczym, 

reeksportującym sprowadzone to
wary (a także częściowo przetwa
rzającym je  — sortującym, fasu
jącym, rozdrabiającym itp.), Mi
nisterstwo Gospodarki bez ogra
niczeń wypisuje licencje po oka
zaniu dokumentów potwierdzają
cych wwóz tych towarów — de
klaracji celnej importu Republiki 
Litewg^iej, towarzyszących ładun
kowi dokumentów, umowy o 
sprzedaży (eksporcie) produkcji 
(ze wskazaniem przyszłych wpły
wów walutowych);

72. podczas reeksportu tych 
towarów bez dokumentów po
twierdzaj ących ich wwóz, dodat
kowo należy przedstawić:

7.Z1. reeksportując metale ko
lorowe oraz ich złom, rury me
talowe, metale żelazne i walcó- 
wkę, dom  metali żelaznych, dre
wno (do obróbki i tarcicę), bla
chę cynkową, karbid, sodę pota
sową, sodę kaustyczną, opony, 
celulozę, papier, karton i  kabel 
{a także przy częściowej obrób
ce tych towarów) — zezwolenie- 
potwierdzenie Ministerstwa Han
dlu i  Zasobów Materiałowych, że 
towary te  podmioty gospodarcze 
nabyły samodzielnie (nie według 
międzypaństwowych kontrolowa
nych przez rząd Republiki Litew
skiej umów (porozumień) czy za 
towary funduszu wymiennego, u- 
stalonego przez Ministerstwo Ha
ndlu i  Zasobów Materiałowych) 
i nie zostały one włączone do u- 
stałonej kwoty Republiki litew 
skiej (o ile ją  się ustala);

7 2 2 .  przy reeksporcie paBwa 
lotniczego, benzyny samochodo
wej, mazutu, paliwa dieslowego, 
smarów, oleju, bitumu i skroplo
nego gazu — zezwolenie-potwier- 
dzenie Ministerstwa Energetyki, 
że towary te  podmioty gospodar
cze nabyły samodzielnie i nie są 
one włączone do ustalonej (o 
Ile została ustalona) kwoty eks

portowej Republiki litewskiej;
7.2.3. przy reeksporcie produk

tów ropy naftowej, dostarczonych 
przez Państwową Rafinerię Ma- 
żeikiajską „Nafta" nie z zasobów 
ropy, kontrolowanych przez rząd 
Republiki Litewskiej, licencje wy
daje Ministerstwo Gospodarki po 
przedstawieniu przez przedsiębior
stwo „Nafta" dokumentów na 
nabycie ropy oraz potwierdzenia-

* zezwolenia Ministerstwa Energe
tyki (zezwolenie to może być 
wydane jedynie po ustaleniu, że 
przez ropociąg Republice Litew
skiej podana została przeznaczona 
na określony okres ilość ropy 
oraz otrzymaniu dokumentów po
twierdzających, że reeksportowa- 
na ropa lub jej produkty nie są 
włączone do ustalonej kwoty eks
portowej Republiki Litewskiej).

O  przetwórstwie ropy w 
przedsiębiorstwie „Nafta" i  eks
porcie jego produkcji Ministerst
wo Energetyki co miesiąc ma in
formować rząd Republiki Litews
kiej.

Ministerstwo Energetyki może 
zezwolić podmiotom gospodar
czym na przetwarzanie ropy naf
towej, zakupionei nie według u- 
mów (porozumień) międzypańst
wowych w przedsiębiorstwie „Na
fta", jeżeli za przerób i  eksport 
republice pozostawia ąię (nieod
płatnie) co najmniej 20 proc. ro
py  naftowej albo odpowiednią 
ilość jej produktów po cenie wa
lutowej, albo odpowiednią kwo
tę  waluty dla zaspokajania po
trzeb Republiki litewskiej. Inne 
rozliczenia za przerób ropy na
ftowej w  przedsiębiorstwie „Na
fta" możliwe są wyłącznie po uz
godnieniu z rządem Republiki Li
tewskiej;

7.2.4. przy reeksporcie leków 
i materiałów lekowych (również 
po częściowym ich przetworze
niu) — zezwolenie-potwierdzenie 
Ministerstwa Zdrowia, że te  to
wary zostały nabyte samodziel
nie;

7.2.5. zezwolenia - potwierdze
nia, t e  towary zostały nabyte sa
modzielnie, Ministerstwo Handlu, 
i  Zasobów Materiałowych, Mini
sterstwo Energetyki i  Ministerst
wo Zdrowia pofwinny wydąć w 
ciągu 5 dni (decyzję odmowną 
—  na piśmie). W  razie n&eudzie- 
lenia odpowiedzi we wskazanym 
terminie, decyzję uważa się za 
pozytywną;

7.3. Ministerstwo Gospodarki 
powinno przedstawić Ministerst
w u Finansów kopie licencji na 
eksport i reeksport (ze wskaza
niem wysokości przyszłych wpły
wów walutowych) oraz rejestro
wać i przechowywać podstawowe 
dokumenty dotyczące reeksportu.

8. Zezwolić podmiotom gos
podarczym, przewożącym ładunki 
transportem powietrznym, mors
kim  i  kolejowym, a  transportem 
samochodowym — tylko do Re
publiki Łotewskiej, Republiki Es
tońskie] i republik byłego ZSRR, 
na wywożenie niezbędnego zapa
su surowca z uwzględnieniem u- 
stałonej marszruty. Tę ilość pa
liwa deklaruje się w ustalonym 
trybie.

9. Ustalić, że:
9.1. podatki dla podmiotów 

gospodarczych, wywożących to
wary za walutę, ustala się na 
podstawie cen nie niższych od
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tego, jak są realizowane 
ne w międzypaństwowych ^  
wach (porozumieniach) 
do Republflti Lttewidej, ma 2  
wo obniżyć przewidzianą km 
licencjowanych towarów. O s» 
nach tych kwot Ministaotwob 
ndlu i  Zasobów MatetUnja 
powinno informować 
wo Gospodarki, to zaś ojng 
ma korygować (zmienić) lkajj 
i  poinformować o tym Deputa 
ment Ceł Republiki Iitenkśj

10.2. podmiotom goguducryi 
wywożącym towary nie 
międzypaństwowych umów (po» 
zumień), wydaje Mmoteotu 
Gospodarki, opierając śę m * 
taionej decyzją rządu Rąnbł 
Litewskiej (bądź upowaauaeę: 
przezeń ministerstwa) kwodc li 
jednorazowym zezwoleniu.

11. Ustalić, że ticmcje a*) 
być ogólne — na całokształt' 
warów i  usług, wywożonych 
różnym czasie albo jednon®* 
•— na całokształt konkretnie ty■ 
wożonych towarów w jedn̂  
czasie. Licencję ja łu a w s  
podstawie licencji ogólnej - 
twierdza sam podmiot
czy.

■12. Zarejestrowane 
rządu Republiki litewskiej jd- 
dy mają prawo przepiąć 
nabywcy na podstawie 
Sprzedawcy. W  ty® pBJP11*®

(Dokończenie na *

TYMCZASOWY TRYB WYDAW ANIA LIC E N C JI 
NA TOWARY W YW OŻONE 

Z  R EPU B LIK I LIT EW SK IE J

1. Podmioty gospodarcze Re
publiki Litewskiej mają prawo 
wywieźć z Republiki Litewskiej 
surowce, materiały, gotową pro
dukcję, dobra kultury i sztuki, 
produkcję intelektualno-techni- 
czną (dalej — towary), jeżeli 
towary figurują w wykazie za
twierdzonym niniejszą uchwałą 
rządu Republiki Litewskiej listą, 
licencjowanych towarów, tylko 
po przedstawieniu licencji. To
wary, nie figurujące w wykazie 
licencjowanych towarów, wywo
żone są bez licencji. We wszy
stkich przypadkach towary dek
laruje się w ustalonym trybie.

2. Podmioty- gospodarcze, pra
gnąc uzyskać licencję, zwracają 
się do ministerstw, wyszczegól
nionych w niniejszej uchwale 
i składają odpowiednie podanie, 
jak też inne dokumenty, pot
wierdzające, w jaki sposób zo

stały nabyte wywożone towary 
(deklaracje wwozu, umowy ku
pna), dokumenty ładunku, umo
wy o sprzedaży, jeżeli przedsta
wienie ich przewidziano w ni
niejszej uchwale. Wszystkie 
przedstawione pierwotne doku
menty są w ministerstwach re
jestrowane (ze wskazaniem nu
merów, nazwy dokumentu i nu
meru licencji, wystawionej na 
podstawip tych dokumentów) o- 
raz przechowywane w minister
stwie, które wydało, licencję.

3. Licencję wypełnia sam eks
porter w 3 egzemplarzach, w 
każdym z nich wskazując do cze
go jest przeznaczony. Minister
stwo powinno przedstawić klasy
fikatory i kody towarów, niezbę
dne do załatwienia licencji. W y
stawione licencje rejestruje się 
w księgach w trybie kolejności. 
Licencję uważa się za prawo

mocną, jeżeli wypełnione są 
wszystkie jej rubryki, z wyjąt
kiem rubryk 18 i  20, i jest po
twierdzona ważnymi podpisami 
i pieczęciami.

4. Oryginał licencji przezna
cza się dla eksportera, pierwszą 
kopię — dla organizacji, która 
wystawiła r licencję, drugą kopię 
— dla podmiotu gospodarczego 
(przedstawia się urzędowi celne
mu lub poczcie celnej).

5. W  razie zaistnienia sporów 
co do wystawienia. licencji, de
cyzja musi być podjęta w ciągu 
tygodnia.

6. Podmioty gospodarcze, za
twierdzające licencje jednorazo
w e na podstawie posiadanej li
cencji ogólnej, kierują się za
twierdzoną instrukcją wypełnie
nia licencji na eksport i  import 
towarów oraz usług i  trybem e- 
widencji licencji ustalonym w 
niniejszej uchwale. W  jednora
zowej licencji, wystawianej na 
podstawie licencji ogólnej, na
leży podać numer licencji ogól
nej. Te licencje jednorazowe 
podmioty gospodarcze rejestrują 
w księdze w trybie kolejności.

ich pierwsze kopie przekazuje 
się Ministerstwu Gospodarki.

7. Kontroli celnej (komorze 
celnej) przedstawia się drugą 
kopię licencji jednorazowej, 
która po dokonaniu kontroli to
warów, pozostaje w komorze 
celnej. Jeżeli towary wywozi na 
podstawie licencji ogólnej, (nie 
wystawiając licencji jednorazo
wej), licencja ogólna po wywie
zieniu towarów traci ważność 
(niezależnie od tego, czy wywozi 
się całą ilość towarów podaną w 
licencji, czy tylko ich część). 
Jeżeli dane licencji nie zgadza
ją  się z danymi deklaracji, to 
kontroli celnej -nie przeprowadza 
się i ładunek zwraca się nadaw
cy.

8. W  .razie sprzedaży produk
cji, figurującej w wykazie licen
cjowanych towarówr, na rynku 
wewnętrznym albo sprzedaży 
produkcji przez pośredników, 
jednocześnie może być przeka
zana również posiadana licencja 
na wywóz tej produkcji. Licen
cję przepisuje się w ministerst
wie albo giełdzie, które ją wy
dały.

9. Podmioty gospodaiczSt 
lizujące roboty budowlane, 
tażowe, remontowe i
ne poza granicami 
tewskiej, dla załatwi^* . 
mentów na wywóz poti^J 
licencjowanych towaro* _ 
lanych, przedstawiają 
dzony przez ministerstwo-®* 
cielą wykaz materiałów l ^  
dzeń, przeznaczonych aa
zakres robót 9

10. Nie są
na tymczasowo^® 1
Republiki Litewskiej 
zwracane czasowo efr
towary, figuru jącej
cencjowanyoffl towarów -^,
żone towary *! 
ustalonym trybie 
tymczasoweg0o ^
reżimu celnego, wyw°*“
“ * Ł

11. Ministerstw a ^ J^ ę f t
ce licencje na wywós P 
w razie potrzeby 
wienia licencju j
z innymi ministertt*IP 
nizacjami. 'J
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ie «»■ 6)
■‘ i i  ■„ospodarcze - sprzeda- 

licencje na wy-
JZ Republiki Litew-

W j  p ę e p s u ją c  U-
oidv kienjfa się ty®

'(Kł® ^ S ite o w a ,  wydające

WSulIŁ ie kwotT eksporto-

saiwierdzane §ą dla kon- 
P iS ie to fc i  towarów w 
LOT kalendarzowego

objętość w
l* ® Ł a ) .  Licencje wyda- 

I ^ p o ek ra o a ją c  tych

BŚ3 H  H  kwot eksport o- 
! W dJa dzieł sztuk* 1 wyioMw

f ś s t s !  miniateratwora i  
Jurtom gospodarczym, w tym 

[K i deklom) -wydającym 
j ^Soj^cym) Hcencje, jak też 
|S o u  goffotoaym, a -  
& jw m  na podstawie ogól- 
LTiicencjl jednorazowe licencje, 
i  ,  mtym dniu każdego mie
lą pBS)sl*wWy Ministerstwu 
UrnduB Wormację o wyda-
Eg (poepiianydi, zatwierdzt>
gjff Bcmcjidi (zgaś® M  ich
Eli Mmąteiątwa, które wyda- 
ijkmcje ogólne, w d ąsu  5 dni 

[prany przedstawić ich drugą 
k& Departamentowi Ceł Repu- 

p l M i e j .  •
1 IŁ Polecić miniątanftwom i 
icdaotom gospodarczym, w tym

również giełdom, wydającym 
(przepisującym, potwierdzającym) 
licencje, aby do 1 marca 1992 r. 
przedstawiły Departamentowi Ceł 
Republiki Litewskiej wzory pod
pisów i  pieczęci osób, uprawnio
nych do podpisywania licencji, 

podały nazwiska, stanowiska 1 nu
mery telefonów tych osóbi

•17. Ustalić, że zezwolenia na 
wywóz towarów, wydane do 10 
października 1991 r., §ą ważne do 
1 marca 1992 r.

Licencje, wydane przed 1 mar
ca 1992 r., których ważność nie 
zakończyła się, ęą ważne do ter
minu ich realizacji, wskazanego 
w licencji, ale nie dłużej niż do 
1 kwietnia 1992 r., z  wyjątkiem 
licencji na wywóz towarów za 
walutę z  rezerwowego funduszu 
walutowego Republiki litewskiej 
na podstawie listy zatwierdzonej 
przez rząd Republiki Litewskiej.

18. Polecić Ministerstwu Gos
podarki, aby zatwierdziło spre
cyzowaną według nomenklatury 
towarów harmonizowanej przez 
Europejską Wspólnotę Gospodar
czą listę licencjowanych towarów 
i  przedstawiło Departamentowi 
Ceł Republiki Litewskiej oraz za
interesowanym ministerstwom.

•19. Ustalić, że Ministerstwo 
Gospodarki w  razie potrzeby mo
że udokłattaić wykaz licencjowa
nych towarów, informując rząd 
Republiki litewskiej, Departa
ment Ceł Republiki Litewskiej i 
zainteresowane ministerstwa.

20. Uznać za nieważne od 1 
marca 1992

uchwałę rządu Republiki Lite-

Licencjowane tow ary
AHYKUŁY SPOŻYWCZE 1
mówce dla przemysłu

SPOŻYWCZEGO
p
Pfó 1 przetwory mięsne 

| P |  dzikich zwierząt i pta-

P |  i przetwory mleczne 
§111 przetwory patowe 
B  I przetwory rybne 
®e zwierzęta wodne (kalma-

m
oleiste i olej roślinny

p ij  cukrowe i cukierki 
|S p i  i owoce 

1 słomka lniana 
*ódka i wyroby U-

' O Hbjrjjjjfe endokrynowe |  le- 

kazeinat

I SUROWCE*̂ MYSŁU Ł E K im ^-—w u .n  e

I»»etaian« 
iS® PMzy«.

I I C ?  'n ta , J P I
"“»»e Skóry 

W !  " “ W e  skóry

S i « S P aBy'
‘Workowych 

^ t f w e f t o w y d ,

puchowy

l a g

wigkiej nr 408 z 9 października < 
1991 r. „O trybie wydawania li- I 
cencji na towary 1 usługi, wy- I 
wożone z Republiki Litewskiej w 1 
IV kwartale 1991 r. (Dziennik 
Ustaw, 1991, n r 52—879);

uchwałę rządu Republiki Lite
wskiej nr 486 z 25 listopada 
1991 £> „O uzupełnieniu i  zmia
nie uchwały rządu Republiki Li
tewskiej n r 408 z 9 październi
ka 1991 r.“;

uchwałę rządu Republiki Lite
wskiej n r  594 z 30 grudnia 1991 
r .„ Q  przedłużeniu ważności uch
wały rządu Republiki Litewskiej 
n r 406 z 9 października 1991 r. 
i  uchwały nr 486 z  25 listopada 
1991 r.";

uchwałę rządu Republiki Lite
wskiej n r 24 z 14 stycznia 1992 
x. „O przedłużeniu ważności uch
wały rządu Republiki litewskiej 
n r 408 z 9 października 1991 r. 
i  uchwały n r 486 z 25 listopada 
1991 r,"j 

punkt 5.4. uchwały rządu Re
publiki litewskiej n r 47 z 27 
stycznia 1992 r. „O zarządzaniu 
gospodarką leśną i  eksploatacji 
lasu";

uchwałę rządu Republiki Liłe- 
wgkiej n r  63 z 31 stycznia 1992 
r. „O przedłużeniu ważności uch
wały rządu Republiki Litewskiej 
n r 408 z  9 października 1991 r. 
i  uchwały n r 486 z 25 listopada 
1991 r."j 

uchwałę rządu Republiki Lite
wskiej n r  86 z  7 lutego 1992 r. 
, ,0  przedłużeniu ważności uchwa
ły rządu Republiki litewskiej nr 
408 z 9 października 1991 r. i 
uchwały n r  486 z 25 listopada 
1991 r.*1.

Premier Republiki litewskiej 
a  WAGNORIUS

PRODUKCJA PRZEMYŚLU 
MASZYNOWEGO 
I METALOWEGO

M etale kolorowe i ich dom  
Rury metalowe 
M etale żelazne i walcowane 
Blacha otynkowana 
Złom metali żelaznych 
Kable i przewody 
Suche ogniwa galwaniczne 
Sprężarki do lodówek domo

wych 
Pompy paliwowe*
Silniki elektryczne*
Telewizyjne systemy odchyla

jące*
Sprężarki samochodowe*

PRODUKCJA PRZEMYSŁU 
LEŚNEGO, CELULOZOWO- 

PAPIERNICZEGO 
I DRZEWNEGO

Drewno (towarowe i  tarte) 
Drewno opałowe i zrębiki tech

nologiczne 
Celuloza 
Papier, tektura
Konstrukcje i detale z drewna, 

domki ogródkowe
W yroby stolarskie, bloki 

okienne i drzwiowe 
Płyty pilśniowe 
Sklejka

PRODUKCJA PRZEMYSŁU 
MATERIAŁÓW 

BUDOWLANYCH 
I  PRZEMYSŁU BUDOWLANEGO

Eternit
Szkło okienne 
Cegły
Polewane płytki wykończenio-

Dachówki
Cement

Jednomieszkaniowe domy pre
fabrykowane 

Żelbet prefabrykowany 
Ceramiczny sprzęt hydraulicz

ny 
Zbrojenia

PRODUKCJA PRZEMYSŁU 
CHEMICZNEGO 

I PETROCHEMICZNEGO

Surowiec polistyrolowy 
Surowiec polietylenowy 
Nawozy
Rury plastykowe 
Soda kalcynowana 
Soda kaustyczna 
Karbid 
Opony

PRODUKCJA ENERGETYKI 
I  PRZEMYSŁU PALIWOWEGO

Paliwo samolotowe
Benzyna samochodowa
Olej pędny
Smary i oleje
Gaz ciekły
Mazut
Bitum

DZIEŁA SZTUKI I WYROBY 
RZEMIOSŁ

Wyroby jubilerskie 
W yroby i surowiec bursztyno

wy
Artystyczne wyroby z kości 
Artystyczne wyroby — ema

liowane, posrebrzane, lakowane 
Dzieła sztuki

PRODUKCJA 
INTELEKTUALNO- 

TECHNICZNA

Zgłoszenia na patenty wyna
lazków i wzorów przemysłowych

“Kwoty wywozu towarów usta
la rząd Republiki Litewskiej

PRYWATYZACJI 
PRĘŻNY KROK 

22—23 lutego w republice 
przewidywano sprzedać na auk
cjach 98 obiektów za 15,3 min 
rb., sprzedano natomiast 56 za 
31,3 min rb.

W  Wilnie najdroższy był sklep 
towarów dla niemowląt „Gan- 
dras“. Jego cena wywoławcza 
wynosiła, 300 tys. rb., sprzedano 
zaś go za 3 min 202 tys. rb.

LOT ROZPOCZĄŁ LOTY 
1 marca rozpoczęły się regu

larne rejsy samolotów linii lotni
czych LOT z Warszawy do Wil
na. Linie te obsługują samoloty 
francuskie „ATR-72". Cena bi
letu do Warszawy i z powrotem 
— 153 dolary USA.

ŻEGLUGA LITEWSKA
Trzymilionowa Norwegia cią

gnie ze swej żeglugi 20 proc. 
wpływów do budżetu. Czy Lit
wa potrafi tego dokonać. Może

i  takt ale najpierw żegluga h* 
tewskia powinna zmniejszyć o 0Q 
ptoti. aparat ądmłni§tr|ęyjny. 
Ubić członków załóg statków —” 
co najmniej o połowę. Ktoś mo
że powiedzieć — po co to. jeże
li nie mamy czego pngwozić? 
Ale przecież można podjąć się 
roli przewoźnika towarów in
nych państw. To jest bardzo 
dochodowa gałąź gospodarki.

NA KALWARYJSKIM 
W e środę na Kalwaryjskim 

Bazarze było mało ludzi, no bo 
pogoda „pod psem". Ale ceny 
trzymały się twardo.. Za kilo 
schabowego, proszono 120 rb., 
oddzielne kawałki wieprzowiny 
kosztowały 80—90 rb. Cielęcina
— 80—100 rb., również w zależ
ności od kawałka: Słonina usta
liła się twardo — po 60—70 rb. 
Świeże ogórki — 80 rb., pomi
dory — 150 rb. Kwaszona kapu
sta — 10 rb . . Zapustowe pączki 
były niezbyt apetyczne nie tyl
ko z wyglądu, ale też ze wzglę
du na cenę — 5 rb. sztuka.

Uwagę przykuwała olbrzymia 
plansza przy wejściu na rynek
— zawiły schemat z napisem: 
„Dyslokacja miejsc handlowych 
na Kaziuka". Gość, który nama
lował takie coś z pewnością

• wziął parę setek. A może i wię
cej. A korzyści z planszy — 
żadnej.

KUKSY WALUT W  BANKU LITEWSKIM 
(Na 4 marca 1992 r.)

Nazwa waluty Sprzedaż Norma na osobę Skup

< Dolar USA 140.00 300 100.00
Marka niemiecka 98.00 490 70.00
Szyling austriacki 12^0 3500 8.70
Funt angielski 240.00 170 171.40
Gulden holenderski 75.90 550 54.20
Korona duńska 22.00 1900 15.70
Dolar kanadyjski 118.40 350 84.60
Frank francuski 25.20 1600 1&00
Korona szwedzka 23.50 1600 16.80
Dolar australijski 105.70 400 75.50
Frank szwajcarski 94.10 450 67.20
Korona norweska 21.80 1900 15.60
Marka fińska 25.60 1300 18.30

Co, kiedy, gdzie
KONCERTY

0  Na wstępie chcielibyśmy 
zaanonsować koncert, który się 
odbędzie w poniedziałek, w Tea
trze Opery i  Baletu z okazji Dnia 
Niepodległości Litwy, przypada
jącego 11 marca. Zgromadzi on 
tak znanych wykonawców jak N. 
Ambrazaityte, G. KaukaKe, W. 
Noreika, W. Prudników, skrzy
paczkę L Annonaite, pianiści H. 
Znajdziłowska, L. Marczenko i 
in.

0  Dziś w Pałacu Pracowników 
Sztuki — koncert wiolonczelisty 
Rimantasa Armonasa oraz piani
stki Ireny Us. W  programie ut
wory J . S. Bacha, L Beethove- 
na, L Strawinskasa.

0  Miłośników muzyki organo
wej w sobotę 1 niedzielę zapra
sza do Sali Barokowej organistka 
Juratę Landsbergyte, która wyko* 
na utwory J. Bacha, E. Aro i in.

TEATR

0  Opera. W  sobotę i niedzie
lę dla dzieci „Doktor Ojboli". 
Wieczorem w niedzielę „Travia- 
ta".

0  Na gościnnych występach w 
naszym mieście bawi Kowieński 
Młodzieżowy Teatr Kameralny. 
W  sobotę i niedzielę na scenie 
Teatru Młodzieżowego zaprezen
tuje sztukę dla dorosłych „Lek
cja" (początek godz. 19).

0  Natomiast teatr „Sziaures 
Atenal" na tejże scenie w nie

dzielę wystawi dla dzieci .Aka
demię pana Kleksa”.

0  Rosyjski Teatr Dramatyczny. 
Dziś „Mistrz i Małgorzata". W 
sobotę dla dzieci „Królewna Snie- 
żka i  siedmiu krasnoludków", 
wieczorem ,żegnaj, teatrze". W 
niedzielę „Tajemnicze wydarzenie 
w hotelu „Grinfigers".

0  Teatr Dramatyczny. Dziś 
„Emigranci". W  niedzielę „Czer
wony Kapturek", wieczorem „Jó
zef Szwejk contra Franciszek Jó
zef".

0  Dzieci zaprasza Teatr Miele". 
W  sobotę „O Jonelisie", w nie- 
dzielę „Trzy prosiaczki" (godz. 
12), a o godz. 15 „Błękitny pie
sek".

0  W niedzielę w Domu Prasy 
Teatr Dziwaków zaprezentuje 
spektakl „Do góry nogami".

0  Unikalny Teatr Muzyki 1 
Medytacji Dnritrija Dombrowjkie- 
go występuje dziś, jutro i w nie
dzielę w Pałacu Kultury Związ
ków Zawodowych. To niepowta
rzalny psychoprofilaktyczny pro
gram „Odkryj swój talent",

FILM

0  Plzed kilkoma laty prezen
towany u nas nim „Szczęki" wy
wołał swoistą rewolucję. Stwo
rzony w 1975 roku dosłownie ob
leciał światowe ekrany zaskaku
jąc efektywną techniką filmowa
nia 1 wstrząsającymi scenami 
Zgrozy. Obecnie miłośnicy filmu 
mają okazję obejrzeć go w kinie 
„Planeta".

o kilku najnowszych ustawach Litwy
w *r. i)

■ »  '*łPoamiane
TeIormą,

l i i a n i i
autonomicz

nego nie miało wspólnej grani
cy z Polską (faktycznie jej- nie 
ma), a  ponadto, by Polacy w nim 
nie stanowili przeważającej 
większości (włączając Troki i 
Druskienniki, Polaków w tym 
obwodzie byłoby najwyżej poło
wa, a może i mniej).

W  ukształtowanej demokracji, 
wprowadzając bezpośrednie za
rządzanie można byłoby łatwo 
uniknąć błędów spowodowa
nych przez pośpiech, gdyż zaw
czasu ustala się w niej system 
ustaw dotyczący sytuacji nad

zwyczajnej. Taki system alter
natywnych ustaw, przystosowa
nych do sytuacji nadzwyczajnej 
musiałaby przygotować i Litwa.

Te uwagi krytyczne zostały na
pisane w celach konstruktyw
nych. Odrodzone Państwo Li
tewskie chcąc nie chcąc będzie 
musiało zmieniać strategię le
gislacji i uporządkować sam jej 
proces na zasadzie profesjonal
nej. Im wcześniej zacznie się to

czynić tym łatwiej można bę
dzie naprawić błędy, uniknąć 
takich błędów w przyszłości i 
obrać optymalną strategię le
gislacji. Później, gdy korpus 
wypaczonych ustaw Litwy roz
rośnie się i na jego podstawie 
ukształtowane struktury -polity
czne i prawne osiągną większą 
siłę bezwładu, skręcić na właści
wą drogę będzie, niewątpliwie, 
o wiele trudniej, jeżeli w ogóle 
możliwe. Przecież czasami, jak 
wiadomo, zwlekanie oznacza 
zgubę.

Aleksami ras SZTROMAS,
„Akiraćiat", styczeń 1992

WYSTAWY 
0  W wileńskiej Galerii Foto

graficznej otwarta została wy
stawa „Odrodzenie" poświęcona 
11 Marca. Już sama nazwa mówi 
o tematyce. Najlepsi fotograficy 
zgłosili swe prace odzwierciedla
jące drogę Litwy do\ niepodległo
ści. Na wystawie eksponują swe 
utwory fotograficzne \R. Fożers- 
kis, Z. Nekroszius, N. Urbakawi- 
czius 1 in.

0  Natomiast w Pałacu Wy
staw Artystycznych autorskie po
kazy Juratę Stauskaite (grafika), 
Waidilute Gruszeckaite (grafika, 
plakaty, malarstwo) oraz Saule- 
Kisarauskiene (malarstwo i gra
fika).
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U w a g a !
P i e r w s z a  na L i t w i e  
Inwestycyjna Spółka Akcyjną

„ IO T A ID A “
nadal prowadzi otwarta 

subskrypcję akcji
Akcje spółki można nabyć za czeki inwestycyjne 

i pieniądze. Jest to realna okazja stać się właści
cielem rentownych przedsiębiorstw, otrzymać sowite 
dywidendy, w tym także w walucie wymienialnej. 
Spółka współpracuje z giełdą „Baltijos birża" i 
Agencją handlu nieruchomościami „Status".

Zespół pracowników spółki, wśród których dzie
więciu kandydatów nauk, nastawiony jest na dłu
gofalową działalność.

Wartość nominalna jednej akcji spółki — 100 
rubli. Cena jej sprzedaży — 110 rubli. Umowy w 
sprawie nabycia akcji są zawierane w Wilnie, ul. 
J. Gagarino 4/7, gab. 110, tel. 22-51-75 .(godz. 9 — 
18, oprócz niedzieli). Przy tym niezbędne są dowód 
osobisty i książeczka inwestycyjna.

Konto inwestycyjne spółki „lnvalda" nr 164203/
I — 154003 w Wileńskim oddziale Banku Litew
skiego, kod. 26010154!.

Przedstawiciele spółki w innych miastach: Kow
no — tel. 72-89-49, Kłajpeda — tel. 7-43-36, Aly- 
tus — tel. 5-44-04, Warena — tel. 5-29-84, 5-24-67, 
Druskienniki—tel. 5-32-04, Lazdijai — teł. 5-12-58, 
Mariampol — tel. 7-18-53, Święciany — tel. 
5-13-65, Nowa Wilejka, ul. Karklenu 9.

Na prośbę zespołów pracowniczych przedstawi
ciele spółki umowy o nabyciu akcji załatwią w  
miejscu pracy, a także udzielą konsultacji w spra
wie wykorzystania kont inwestycyjnych.

Spółka zaprasza chętnych do podjęcia pracy w  
charakterze agentów na rejony Litwy Wschodniej.

SZANOWNI PAŃSTWO! NAJWYŻSZY CZAS 
NA NABYCIE AKCJI SPÓŁKI „INYALDA".

APTECZKOWY
SKARBIEC

PJtZEPIS NA ROZPUSZCZENIE 
KAMIENI W  WORECZKU 

ŻÓŁCIOWYM
Ażeby się pozbyć wszystkich 

kamieni w woreczku żółciowym, 
w ciągu doby należy przygoto
wać litr oliwy prowansaJskiej (z 
oliwek) i litr cytrynowego soku. 
Najlepiej jest sok przygotować 
sposobem domowym — kupić do
brych cytryn, wydąnąć i  prze
cedzić sok przez gęste sitko.

Czas leczenia wyznaczyć na 
godzinę siódmą wieczór ustalo
nego dnia. W  tym dniu pokarm 
stały (twardy) należy przyjąć nie 
później niż o godz. 12, lepiej je
dnak od samego rana nic twar
dego nie jeść. Wszystkie płyny 
są dozwolone: Jherbata, kawa, wo
da, woda sodowa, za wyjątkiem 
mleka.

Kuracja. Postawić przed sobą 
budzik lub zegarek. Odnotować 
czas, bo każda minuta odgrywa 
wielką rolę, wypić 4 stołowe ły
dki oliwy i niezwłocznie popić 
stołową łyżką cytrynowego soku. 
Dokładnie co 15 minut powta
rzać dozy w tej samej kolejno*

ści, zanim się nie skończy oliwa. 
N astan ie  wypić pozostały gok 
cytrynowy. Opisaną procedurę 
wykonywać z maksymalną dok
ładnością starając się nie zwy
miotować oliwy.

Cytrynowy sok zapobiega mdło- 
ściom, które niekiedy się zjawia
ją  podczas leczenia.

Uwaga. Gdyby nawet nastąpi
ły  wymioty,' 15-minutowej przer
wy należy ściśle przestrzegać. J e 
śli przerwy między dozami nie 
będą dokładnie przestrzegane, 
część kamieni w  woreczku żół
ciowym może pozostać, jeszcze 
gorzej jeśli pozostaną one w  wą
skim przejściu. Może to  spowodo
wać kolkę żółciową, gdy kamie
nie zaczną wychodzić.

Zastrzeżecie. Od wieki lat i  w 
tysiącach przypadków przy ści
słym stosowaniu tych środków 
nie odnotowano bolesnego przej
ścia kamieni.

Należy zaopatrzyć się także w 
duże sitko. Po zażyciu leków na
leży się wypróżnić do tego sitka. 
Zatem zawartość sitka przepłu
kać wodą, aby się przekonać czy 
kamienie wychodzą.

Jeśli w  woreczku żółciowym 
nie ma kamieni, a  jest tylko pro
ces zapalny, skutkuje również do
brze ta sama kuracja.

Potrzebne są dwa zdjęcia rent
genowskie: jedno przed kuracją, 
drugie — po, dla określenia ilo
ści kamieni w woreczku żółcio
wym i ich wielkości Jeśli ka
mienie są duże, należy się na
stawić na pewien bół przy ich 
pizejściu przez wąskie kanały.

T e l e w i  z j a
PIĄTEK, 6 MARCA 

LTY-l

7.45 — Na dzień dobry. 8.10
— Nowości ze świata. 8.25 — 
Pod własnym dachem. 9.25 — 
Nasze miasteczka. 10.25 — Pro
gram ukraiński. 17.50 — Wiado
mości. 18.00 — Studio polskie. 
18.10 — Wiadomości. 18.20" ^  
Telekamzela. 18.50 — Przy ok
rągłym stole. 19.55 — Nasz ele
mentarz. 20.00 — Dobranocka. 
20.25 — Reklama. 20.30 — Pano
rama. 21.00 — Koncert. 21.20 —; 
TV film fab. „Monopol". Ode. 
19. 22.10 — Labirynt. 23.15 — 
Wiadomości wieczorne. 23.30 — 
Nocne kino.

Warszawa

-11.00 — Serial filmowy. 12.00
— „Szkoła dla rodziców", (cz. 
2). 13.00 — Wiadomości. 13.10 — 
Program dnia. 13.15 — 17.10 — 
Telewizja edukacyjna. 17.10 — 
Program dnia. 17.15 — Dla naj
młodszych: „Ciuchcia". 18.05 — 
Język angielski dla dzieci. 18.15
— Teleezpress. 18.35 — „Labo
ratorium". 18.55 — „Za kierowni
cą". 19.00 — „Dziedzictwo Gul- 
denburgów" (1) —  serial prod. 
niem. 19.45 — „Loża" — magazyn 
teatralny. 20.15 — Dobranoc. 20.30
— Wiadomości. 21.05 — Serial fil. 
mowy. 22.05 — ,,Polskie ZOO". 
22.20 — Magazyn 60/90. 22.50
—  Studio publicystyczne „Je
dynki". 23.15 — „Raport" — 
publicystyka międzynarodowa. 
23.45 — Wiadomości wieczorne.
24.00 — „Siódemka" w „Jedyn
ce". 1.00 — „Noc z gwiazdami"
—  program rozrywkowy ze. 
Szczecina.

Moskwa I

5.00 — Poranek. 730  — Pro
gram. 7.35 — Kreskówki. 8.15 

,,~.do lat szesnastu i więcej". 
8.55 — Film-koncert. 9.30 — TV 
film dok. 10.15 — To potraficie.
11.00 — Dziennik. 11.20 —
Program. 11.25 — Klub podróż
ników. 12.20 — Śpiewa L. Riu- 
mina. 13.00 — Kreskówka. 13; 15
— Notes. 13.20 — Brydż. 13.45
— Klasa biznesu. 14.00 — Dzien
nik. 14.20 — Program. 14.25 — 
TV film fab. „Figurzystktf". 
16.05 — Co oznaczają wasze 
imiona? 17.00 — Dziennik. 17.20
— Program. 17.25 — Kreskówka. 
17.40 — Człowiek i prawo. 18.20
— Premiera TV serialu „Moja 
rodzina i inne zwierzęta". Ode. 
8. 18.50 |g l WID przedstawia: 
„Pole cudów". 19.45—  Dobra
nocka. 20.00 — Dziennik. 20.35
— Program. 20.40 — WID przed
stawia. 0.15 — Aktorskie zapus
ty. 1.15 — I V  film fab. „Figu- 
rzystka".

TV Rosji

7.00 — Wieści. 7.20 — Czas 
biznesmenów. 8.20 — Język an
gielski. 8.50 — W  wolnym cza
sie. 9.05 — Język angielski. 
9 35  — „Burda Moden" propo
nuje. 10.05 — Finał konkursu

„Rosyjski biznesmen-91". 12.40
— Sprawa chłopska. 13.00 
Wieści. 15.00 — Program infor- 
macyjno-muzyczny. 15.30 — 
,,Własność republiki". 16.00 — 
Równoległe światy. 16.45 — 
TINKO. 17.00 — Telegiełda.
17.30 — W  wolnym czasie. 17.45

— Wersja. 18.00 — Wyspy Niez
gody. Spojrzenia z  Japonii. 1830
— Proszę o głos. 18.55 — Rek
lama. 19.00 — Wieści, 19.20 — 
Święto co dzień. 19.30 — Festi
wal tańca towarzyskiego. 20.15
— Na sesji RN FR. 20.45 — 
Komedia filmowa „Za piękne 
panie". 21.55 — Reklama. 22.00
— Wieści. Prognoza astrologicz
na na jutro. 22.25 *— Maski- 
show. 22.55 — „Wydanie świą
teczne „Cisza n r 9".

SOBOTA, 7 MARCA

LTV-1

9.00 —  Wiadomości. 9.15 — 
Program dla dzieci. 10.15 — 
Ziemia Kłajpedzka. 11.15 —
Panorama tygodnia. 11.30 — 
Zgoda. 1230 — Program bia 
łoruski. 12.50 — Uczymy się li
tewskiego. 13.05 —  Szkoła i 
społeczeństwo. 1335 — Zdro
wie. 14.05 — Sport. 15.10 —
Film fab. dla dzieci. 1630 — 
Sala baletowa. 17.20 — Litwa i 
świat. 18.00 — Wiadomości. 
18.10 — Przegląd wydarzeń Li
twy (angl.). 1830 . — Koncert 
18.45 — W  świecie filmu. 19.15
— Byliśmy dumni. 20.00 — Do
branocka. 20.25 — Reklama.
20.30 — Panorama. 21.00 — 
Pod własnym dachem. 22.00 — 
Film fab. 23.15 — Wiadomości 
wieczorne. 2330 — Koncert.

LTV-2

10.00 —  Przegląd regionalny. 
10.40 — Film fab dla dzieci.
12.00 — Koncert życzeń. 13.00

— Koncert 13.30 — Kalendarz. 
13.35 — Program TV Litwy 
Wschodniej.

Warszawa

8.25 — Program dnia. 830 — 
^.Wieści". 8.55 — „Wszystko o 
działce". 9.20 — Rynek—Agro".
10.00 — Wiadomości poranne. 
.10.10 — „Ziarno" — program 
redakcji katolickiej dla dzieci i 
rodziców. 1035 — ,JS— 10—15".
11.30 — Język angielski dla 
dzieci. 1135 — „Wojownicze 
żółwie N inja" — serial prod. 
USA. 12.00 — „Świątynie przy
rody" r— film dok. 1230 — „Z 
Polski rodem" —|  magazyn po
lonijny. 13.00 — Wiadomości. 
13.10 — Program dnia. 13.15 — 
,,Paryż" — film dok. 14.00 — 
„Kocha, lubi, szanuje..." — pro
gram publicystyczny. 1430 'K— 
„My i świat". 14.50 — Skarbon
ka Jacka Kuronia. 15.00 — 
W alt Disney przedstawia. 16.15
— Telewizyjny Teatr Rozmaitoś
ci — John B. Priestley: ,,Próba 
czasu". 17.15 — „Butik". 17.40
— „Czas rodzin*'. 18.15 — Te- 
leezpress. 1835 — Magazyn 
„Paryż—Warszawa". 19.00 — 
„W  80 dni dookoła świata" (1)

WILEŃSKI ZAKŁAD 2BK-3 „SA" 

produkuje z własnych materiałów żelbetowe
drzwiami rozmiarachpojemne garaże 

6,24 X3,24X2,32.
Garaże sprzedaje instytucjom t osobom prywa

tnym w nieograniczonej ilości.
Za opłatę, wkalkulowaną w koszta garażu ZSA 

„Adatex" dostarczą się na miejsce w ciągu 3 dni. 
Informacja: Wilno, tel. 65-31-89.

k t o  ueoD za ^  (

Są banko pi***. ^  
le dążą do celu. J  \  
lanle
przemyślany Klmj 
długo 1 okazj. 
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z m s d u p n a a y ,

Zltwość stawia 
nej pozycji 
*ra*a praepydat i  

Na co dzień lą *  J ? *  
dzo uczuciowe, § g » |
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Kalendarium
• Kątek (6.01) »

1992 i. Do końca rtfc, 3 S
' Znak Zodiaku -

• Imieniny: Raty,
* Wschód Słońca _  y , 

chód -  18.03. H u j * * *  
godz. 06 min.

Pogoda
Litewska Służba HydionaJ 

rologiczna przewiduje na 6 k  
ca zachmurzenie z pnejai^ 
mi, bez opadów. Wiatr północ* 
zachodni, umiarkowany. Tejn. 
ratura 4—6 stopni ciepja.

W  ciągu następnych <fc<j 
dni bez opadów. Temperatur* t 
nocy od —3 do .+2, w da 
6—11 stopni depła.

— serial prod. USA. 1150-;, 
kamerą wśród zwierząt”. 2DJB- j 
Dziennik dla dzieci 20.30-W* 
domości. 21.00 — „Polskie ZOO’ 
21.20 — „Niebezpieczne nri? 
ki" — film prod. USA. 2320 - 
Przegląd wiadomości tygodni
23.35 — „Kariery i barny* 
0.35 — Sportowa sobota. U*

„Siła Magnum" — film preć 
USA.

Moskwa I

6.30 — Sobotni poranek l» 
nesmena. 7.30 — Program 735 j
— Kreskówki. 8.05 -  Wsjsj 
lubią cyrk. 8.50 — Poramy 
gram muzyczny. 9.20 — C* 
rum. 14.20 — Program. 1425-j 
TV film fab. „Garncarz i fi- 
nek". 15.55 — Czerwony h *  
r a t  1635 — Premiera TV
lu animowanego „Pnaóft* ** 
ja". 17.00 — Koncert 
Program autorski E W*3*®*
17.35 j —TV Zgubi-w** 
18.45 — Premiera TV fllw 
,,Kopciuszek-80". Ode- 
— Dobranocka. 20.00 —
nik. 20.35 — Program- * * *  
Premiera TV filmu » •  «" 
ciuszek-80". Ode. 2. 21-^ 
Przed 1 po pan 
przerwy -  ZOO -  M# * Z  

pierwszego wejrzenia. 
wazy

«ł*Wyrazy
r t n r j a  JąrOStaWOWl
n o w ic z o w i z 
mi Ojca składają 
Szkoły SrwfciW 
w rejonie

Nasz adres: 2010, Wilno, 
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K U R IE R Indeks 07218 
Cena 1 rb. (13 kop. ak
cyza).
W Polsce — 000 zL 
Zam. 834
Nr rejestracji — 322. 
Drukarnia 
przedsiębiorstwa 
„Spauda".

Działy: państwa 1 samorządu terenowego — 42-78-83, ekono
miczny — 42-78-54, etyki, rodziny 1 prawa — 42-79-04, szkolni
ctwa 1 młodzieży — 42-79-73, 42-89-88, żyda politycznego __
42-79-80, łyd a  wsi — . 42-79-88, 42-78-90, stołeczny oraz aktual
ności — 42-79-77, handlu, usług 1 komunikacji — 42-79-58, lite
ratury i sztuki — 42-79-88, felietonów i sportu — 42-90-83, lis
tów — 42-09-85, komercyjny oraz organizacyjny — 42-72-78, fo- 
tokorespondenci — 42-90-81, tłumacze *— 42-90-80, 42-72-71.

Uliteiiski
Dziennik społeczno-polityczny 

Rady Najwyższej i Rządu Re
publiki Litewskiej. Ukazuje się 
od 1 Upca 1053 r.

Redaktor Zbigniew BAICP^ L

Usługi XERO oraz blwo 
reklamy — ni. Subocz 1 M 
ka) czynne od 9.00 do 17.00 w 
pracy. TeL: 02-06-04.
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